
Sprawa telewizji w Krakowie Cena 50 gr

nareszcie rozstrzygnięta
300-metrowy maszt

stacji nadawczej
stanie na Chorągwicy

stacji na Łysinie i ha Cho­
rągwicy, północna część wo­
jewództwa wraz z szeregiem
miast, ważnych ośrodków
przemysłowych, gęsto zalud­
niona, uzyskałaby wystarcza­
jąco dobry odbiór. Natomiast

(Dokończenie na itr. 2)

ostatecznie

Prezydium
którym za

Nareszcie zwyciężył głos kra­
kowskiej opinii, któremu

niejednokrotnie dawaliśmy
wyraz na naszych łamach.
Wczoraj sprawa telewizji dla
Krakowa została
zadecydowana.

Przedstawiciele
RN m. Krakowa,
argument posłużyły m. in. gło­
sy mieszkańców i postawa
miejscowej prasy, zabiegali o

zwołanie w sprawie telewizji
„konferencji na najwyższym
szczeblu”. W efekcie tych sta­
rań w dniu wczorajszym od­
było się rozszerzone posiedze­
nie Prezydiów obu Rad —

Miejskiej i Wojewódzkiej —

na które przybył minister łą­
czności Zygmunt Moskwa, ze

sztabem swych współpracow­
ników. Za stołem konferencyj­
nym zasiadła ekipa ministe­
rialna z ministrem oraz dyre­
ktorem Centralnego Zarządu
Radia i Telewizji — Henry­
kiem Kalitą, I sekretarz KW
PZPR — pos. Lucjan Motyka,
członkowie Prezydium RN m.

Krakowa z prof. W. Boniec­
kim na czele, przewodniczący
Prezydium WRN — poseł J.

Nagórzański, przedstawiciele
Komitetu Budowy Ośrodka
Telekomunikacyjnego z prze­
wodniczącym mgr inż. R. A-
slerem, prof. mgr inż. May-
dell i inni.

W wyczerpującej dyskusji,
w którei odwoływano się dow której odwoływano się do

opinii ekspertów, skonfronto­
wano oba warianty projektu:

i

»

Proces

uityrmlowej
grupy studentów
w Dreźnie
Przed sądem okręgowym

Dreźnie rozpoczął się
w

13
bm. proces 14-osooowej gru­
py studentów wyższej szkoły
technicznej w Dreźnie, oskar­
żonych o prowadzenie wro­
giej działalności przeciwko
władzy ludowej i ustrojowi
państwowemu NRD.

Studenci ci posiadali broń i

materiały wybuchowe oraz

utrzymywali kontakty z orga­
nizacjami szpiegowskimi w

Berlinie zachodnim.
Członkowie grupy plano­

wali dokonanie zamachów na

członków socjalistycznych or­
ganizacji studenckich. Wielu
spośród członków grupy an­
typaństwowej rozpoczęło •<vy-
wroiową działalność jeszcze
przed wstąpieniem na uczel­
nie.

—•—

Raport
a stołowaniu ioriur

wobec jeńców
- piwstośców algierskich
Rzecznik, armii francuskiej

zapowiedział wdrożenie
śledztwa w związku z rapor­
tem grupy księży katolickich
odbywających służbę wojsko­
wą w Algierii, stwierdzają­
cym, iż powstańcy algierscy,
którzy wpadną w ręce fran­
cuskich oddziałów wojsko­
wych, są poddawani torturom.

Wspomniana grupa księży
w liczbie 31, powołana żosta-
ła do wojska i skierowana do
Algierii w charakterze zwyk­
łych oficerów rezerwy, a me

kapelanów.
W prywatnym raporcie skie­

rowanym do swych władz
duchownych donieśli oni o

sposobie traktowania jeńców.
Zapowiedziane śledztwo ma

ustalić m. in. w jaki sposób
ten poufny raport przedostał
śię na łamy prasy.

projekt budowy ośrodka na

górze Łysinie, oraz na górze
Chorągwicy koło Wieliczki.

Trzeba z dużym uznaniem
podkreślić, że wyniki opraco­
wań’ dotyczących warunków
odbioru programu telewizyj­
nego z Łysiny i Chorągwicy,
uzyskane równolegle lecz nie­
zależnie od siebie przez Kra­
ków i Warszawę, w zasadzie
się pokrywają. Dowodzi to,
jak wartościowa była praca
krakowskich specjalistów, od­
dających z pobudek społecz­
nych, bez wynagrodzenia swój
czas i wiedzą Komitetowi Bu­
dowy.

Stwierdzono, żewobu
wariantach — i po lokalizacji

Jb CZYTELNICY
brakowa

BUDIKJA-SZKOEE

Pracownicy DZIAŁU SPRZEDAŻY
PRZEDSIĘBIORSTWA ZAOPATRZENIA

SPRZĘTU SAMOCHODOWEGO „MO-
TOZBYT” w Krakowie, realizując swe

zobowiązania wpłacili na fundusz bu­
dowy poważną kwotę 1290 zł 95 gr-
Jesteśmy z uznaniem dla obywatel­
skiej postawy załogi Działu Sprzedaży,
serdecznie dziękujemy i pozdrawia­
my.

Z radością witamy w szeregach
budowniczych najnowocześniejszej
szkoły w Krakowie pracowników ZA­
KŁADU BADAWCZEGO TECHNIKI SA­
NITARNEJ Instytutu Gospodarki Ko­
munalnej w Krakowie, którzy przyłą­
czyli się do wspólnego dzieła, wpła.
cając kwotę 145 zł. Prosimy przyjąć
szczere wyrazy wdzięczności.

X LICEUM OGÓLNOKSZTAŁCĄCE w

Krakowie jest najczęstszym gościem w

naszej rubryce i najofiarniejszym
uczestnikiem akcji. Dziś potwierdzamy
odbiór kwoty 191 zł 50 gr, wpłaco­
nej przez grono nauczycielskie X Li­
ceum. Kwota ta stanowi 0,5 proc, po­
borów brutto za bieżący miesiąc. Jak

zwykle tak i tym razem przesyłamy
gorące podziękowania.

Do łańcucha indywidualnych ofia­
rodawców przyłączyła się p. EUGENIA
KULISIEWICZ-śflWA, mieszkająca w

Krakowie przy ul. Świerczewskiego
23/1, wpłacając 20 zł. Prosimy przyjąć
szczere wyrazy wdzięczności.

Serdecznie dziękujemy również p.
ALBINOWI ROZKRUTOWI z Dąbrowy
Tarnowskiej, który wpłacił na fundusz

budowy 2 zł.

AKCJA TRWA!

KONTO NOSI NAZWĘ: „CZYTELNI.
CY ECHA KRAKOWA BUDUJĄ SZKO­
ŁĘ”. NR KONTA: PKO 4-9-600.

——•—.

Czy znajdą
skarb kancelarii
III Rzeszy ?
BONN

VŁ Tyrolu (Austria) prowa-
’ ’ dzone są poszukiwania

skarbu kancelarii III Rzeszy,
który miał być zakopany w

jednej z dolin alpejskich tuż

przed zakończeniem II wojny
światowej.

Po ukazaniu się w prasie
szeregu artykułów na ten te­
mat, do władz zgłosił się były
żołnierz Wehrmachtu oświad­
czając, że zina miejsce, gdzie
ukryte zostały trzy skrzynie
należące do
rawskiego. W miejscu wska­
zanym przez żołnierza — w

dolinie alpejskiej, kolo miej­
scowości Haiming rozkopano
ziemię i natrafiono na jedną
skrzynię. Znajdowały się w

niej faszystowskie pieczęcie i
sztandary.

Pozostałych dwóch skrzyń
nie znaleziono. Przypuszcza
się, że zostały one wykradzio­
ne.

skarbca hitle-

TOKIO
Jak podaje radio japońskie,

w dniu 1 marca br., Tokio li­
czyło 8.913.300 mieszkańców.

GENEWA

a bezif na Florydzie (USA)
t&tfstraalona 72O~!tilogratfn>Mfeg0
szttsc&nego satelitę ZŁianti

„Gamma 19S9**

krąży wokół globu
Bziś po pekdaii
na sygnał
radiowy z Ziwwi
ma oddzielić się
od satelity
pojemnik z aparaturą

WASZYNGTON

W nocy z poniedziałku
wtorek nowv amervk

ina
■■wtorek nowy amerykański

sztuczny satelita Ziemi „Dis-
coyerer II”, o wadze 729 kg
wszedł na orbitę okołoziems-
ką i krąży dookoła naszego
globu.

Do satelity wmontowano

specjalny pojemnik o wadze
72 kg, który dziś w go­
dzinach popołudniowych, po
dokonaniu około 8—9 obro­
tów dookoła naszego globu,
na specjalny sygnał radiowy
z Ziemi oddzieli się od sateli­
ty i ma wejść ponownie w at­
mosferę ziemską, gdzie mia­
łyby go przechwycić samolo­
ty.

Jest to pierwszy praktyczny
eksperyment w kierunku

wystrzelenia i powrotu
Ziemię człowieka.

Podczas następnych prób w

pojemniku umieszczone ma­
ją być małe zwierzęta, a na­
stępnie gdy próby te zakoń­
czą się pomyślnie, mniej wię­
cej za 2 lata w tego rodzaju
pojemniku uda się w przes­
trzeń kosmiczną pierwszy
człowiek.

Według tobliczeń uczonych
amerykańskich, pojemnik ma

spaść w pobliżu Wysp Hawaj­
skich.

na

„Trzeci dzwonek41
J. Jurandota

wteatrze budapeszteńskim
Dudapeszteński Teatr im.
Ł-*Madacha prowadzi obecnie

próby do wystawienia komedii
Jurandota pt. „Trzeci dzwo­
nek’1. Premiera komedii od­
będzie się w dniu 15 maja br.

1 104,031
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Kraków, wtorek 14 kwistola 1059

Polski Zespół
Tańca pod kie*

rownictwem
prof. Paplińskie-
go przygotował
kilka nowych
numerów pro­
gramu. Na odję­
ciu: para tance­
rzy w kostiumach

z 1900 roku.

Fot. — CAF

Czarnogórski

8 amerykańskich samolo-tów
typu C-l 19 będzie próbowało
wykryć opadający pojemnik i

przechwycić go. Będzie na to
zaledwie 10 minut czasu, dla­
tego też uważa się, iż szanse

powodzenia tej operacji są
znikome. Jeśli jednak nie uda
się samolotom złapać pojem­
nika, wówczas jednostki flo­
ty amerykańskiej będą próbo­
wały wyłowić go z Oceanu.

„Discoverer II” otrzymał
oficjalną nazwę „Gamma
1959”. Jak oświadczył przed­

stawiciel amerykańskfch sił
lotniczych, które wystrzeliły
tego satelitę, eksperyment ma

charakter wojskowy i dlatego
jego rezultaty nie zostaną po­
dane do publicznej wiadomo­
ści.

„Discoverer II” krąży z pół­
nocy na południe ponad bie­
gunami ziemskimi. Najwyższy
punkt jego orbity wynosi 720
km do Ziemi, najniższy — 250
km. Satelita okrąża Ziemię
w cia,gu 94 minut i 2 sekund.
Z uwagi na tor obiegu, sate­
lita będzie krążył dokoła na­
szego globu najdalej około 30
dni. Następnie wejdzie w gę­
ste warstwy atmosfery ziem­
skiej i spłonie.

Odznaczenie

J. Hsoóriańskleęo
VX7 czoraj, przewodniczący

’ ’

Prezydium Rady Narodo­
wej m. Krakowa prof. W. Bo­
niecki odznaczył Złotą Odzna­
ką m. Krakowa przewodni­
czącego WRN — Józefa Na-
górzańskiego.

-- •--

Pijany motocyklista
spowodował

śmierć jstrsaierki
® X -letni Edward Białkow-
” ski wracając z zabawy
motocyklem i wioząc na tyl­
nym siodełku swoją narze­
czoną, w pewnym momencie
stracił panowanie nad kie­
rownicą.

Narzeczona Białkowskiego
poniosła śmierć na miejscu.
Białkowski został areszto­
wany.

Po 23-dniowej przerwie
wznowiła 13 bm. w Ge­

newie obrady konferencja
trzech mocarstw — ZSRR,
USA i W. Brytanii, po­
święcona sprawie zaprze­
stania prób z bronią jądro­
wą.

RZYM

Prezydent włoski — G.
Gronchi dokonał 12 bm.

uroczystego otwarcia
XXXVII Targów Medio­
lańskich, w których bietze
udział 35 krajów. Polska
uczestniczy w targach pa
raz piąty. Prezydent Gron­
chi zwiedzając pawilon pol­
ski interesował się zwłasz­
cza wystawionymi tam ar­
tykułami przemysłu drzew­
nego oraz chemicznego.
Duże uznanie zwiedzają­
cych zyskuje sobie rów -

nież piękna porcelana pol­
ska oraz kryształy.

BERLIN
Jak podaje agencja AON,

13 bm. rozpoczęły się za­
krojone na szeroką skalę
manewry wojsk NATO.
Silne jednostki wojsk lą­
dowych, lotnictwa wojsko­
wego i marynarki wojennej
wielu państw-członków
Paktu Atlantyckiego prze­
prowadzają operacje na

obszarze od Norwegii do
Turcji.

LONDYN
Znany działacz ruchu

Obrońców Pokoju, dziekan
katedry Canterbury, Hew­
lett Johnson odleciał 13
bm. do Moskwy. W
rekonwalescencji po
bytym obustronnym
leniu płuc, Johnson
bywać będzie w jednym Z
uzdrowisk nad Morzem
Czarnym.

czasie
prze-
zapa-
prze-

lfoij scenariusz

Franctise Sagan
PRAGA

prancoise Sagan napisała
*- wraz z producentem filmo­
wym Astruo, scenariusz do
nowego filmu.

Film, o roboczym tytule
„Nóż i rana", opowiadać bę­
dzie o kobiecie, która w życiu
społecznym zrównała się z

mężczyzną, a której życie ero­
tyczne jest uboższe od tego
jakie miały prababki.

Akademia fil­
mowa w Holly-'
wood przyznała
doroczne nagro­
dy „Oscara” —

udzielane od 31
lat za wybitne
osiągnięcia w

dziedzinie sztuki

filmowej. Na

zdjęciu: specjal­
ną nagrodę ho­
norową otrzymał
Maurice Cheva-

lier.

Fot. CAF

Dziź —

imszy ilziiń M
grupy roboczej
4 państw zachadsirh

LONDYN

Dziś, 14 bm. rozpoczyna się
tu sesja grupy roboczej

czterech państw zachodnich
dla opracowania. projektu su­
gestii, z jakimi wystąpić mą
Zachód na konferencji mini­
strów spraw zagranicznych,

Przewiduje się, że na obec­
nej swej sesji, grupa robocza
omówi następujące sprawy:

uzupełniające porozumienie
w sprawie Berlina, które ma

zapewnić „wolność11 zachod­
niej części tego miasta, a w

związku z tym propozycję Ka­
nady, aby kontrolę nad dostę­
pem państw zachodnich do
zachodniego Berlina powie­
rzyć ONZ;

ogólne rozwiązanie proble­
mu Niemiec, kwestię traktatu
pokojowego i zjednoczę t. a.

Niemiec, jak również metody
rozszerzenia kontaktów mię­
dzy obu państwami niemiec­
kimi;

ograniczenie zbrojeń Wscho­
du i Zachodu w pewnych
strefach Europy.

Londyńskie
rezmiwy premierów
Francji i W. Brytanii
Dremier Francji Debre i mi-
1 nister spraw zagranicznych
Couve de Murville przybyli
13 bm. do Londynu.

Rozpoczęte wczoraj rozmo­
wy premierów W. Brytanii —

H. Macmiilana i Francji —

M. Debre trwały 2 godziny.
Jak oświadczył rzecznik

strony brytyjskiej, dokonano
„pożytecznej wymiany poglą­
dów’1 na temat problemów eu­
ropejskich oraz zbliżających
się rozmów ministrów spraw
zagranicznych w Genewie. ’

Protest

rumuńskiego
BUKARESZT

Dumuńskie MSZ wręczyło
"

poselstwu argentyńskiemu
notę protestacyjną w związku
z wydaleniem przez władze
argentyńskie, jako persona
non grata, sekretarza posel­
stwa RRL w Buenos Aires
Marin .Alexie.

Nota podkreśla, że działal­
ność sekretarza poselstwa jak
i innych członków poselstwa
rumuńskiego w B’ueno<s Aires

była prowadzona ze ścisłym
przestrzeganiem norm między­
narodowych i praw miejsco­
wych oraz kierowana dla roz­
woju stosunków ekonomicz­
nych, politycznych i kultu­

ralnych między obu krajami
na bazie wzajemnych korzyści
i niemieszania się w sprawy
wewnętrzne.

Nota domaga się od rządu
zrgentyńskiego wyrzeczenia
się tego rodzaju nieprzyjaz­
nych aktów, które przeciw­
stawne są interesom narodu
rumuńskiego i argentyńskie­
go oraz rozwojowi dobrych
stosunków między państwami.
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UCHWAŁY KERM

★ Emisja skarbowych bonów

inwestycyjnych ♦ rozwój usług
© budownictwo wodne w okręgu

śląsko-krakowskim ♦ fabryka lamp
telewizyjnych

4 "T bm. odbyło się posiedze-
I -'nie Komitetu Ekonomicz-

mego Rady Ministrów, pod
przewodnictwem prezesa Ra­
dy Ministrów Józefa Cyran­
kiewicza.

Ku Mteadae rad tttsrstdowtjch

Dane statystyczne
• rozwoju przemysłu prywatnego

• Na wniosek ministra fi­
nansów, Komitet Ekonomicz­
ny uchwalił wypuszczenie na

rynek skarbowych bonów in­
westycyjnych.

Bony te stanowić będą lo­
katę oszczędzanych przez oso­
by prywatne pieniędzy, prze­
znaczonych na budowę miesz­
kań i domków jednorodzin­
nych. Posiadacze bonów będą
mieli zagwarantowaną ilie-
zmienność cen materiałów bu­
dowlanych i będą mogli pła­
cić za nie posiadanymi bo­
nami.

• W związku z koniecznoś­
cią zaspokojenia stale rosną­
cych potrzeb ludności w dzie­
dzinie usług pralniczych, KE

podjął uchwałę zabezpieczają­
cą właściwy rozwój sieci
pralni drogą budowy nowych
pu-niktów, rozwijania produkcji
maszyn dla pralni, środków
chemicznych itp.

• Komitet Ekonomiczny
zatwierdził statut Polskiej Izby
Handlu Zagranicznego.

• W celu pokrycia stale

wzrastającego zapotrzebowa­
nia na wodę przemysłu i lud­
ności okręgu śląsko-krakow-
skiego, Komitet podjął uchwa­
łę w sprawie wykonania sze­
regu inwestycji wodnych w

tym okręgu.
• Komitet Ekonomiczny za­

twierdził wstępny projekt bu­
dowy nowoczesnej fabryki
lamp do telewizorów w

Iwicznej k. Warszawy.

Artyleria frmsska
zbombardowała

ebszar Tunezji
Tunezyjskie ministerstwo in­

formacji opublikowało ko­
munikat donoszący, iż w so­
botę doszło do incydentu na

granicy tunezyjsko-algierskiej.
Komunikat informuje, że —

11 bm, wojska francuskie
wtargnęły 2 km w głąb tery­
torium tunezyjskiego, do wsi
Khanguet Barkou.

Po wycofaniu sie tych
wojsk, artyleria francuska o-

twOrzyła ogień na Khanguet
Barkou zabijając 2 i raniąc 7

Tunezyjczyków. Wskutek og­
nia artylerii francuskiej spło­
nęły także 3 domy.

Katastrofa

na wiadukcie zabrskim
Jedna osoba została zabita, a

około czterdzieści doznało o-

brażeń wskutek katastrofy,
która wydarzyła się 13 bm.
w Zabrzu.

W chwili, gdy wiaduktem
nad torami kolejowymi prze­
jeżdżał ciągnik z ciężką, kil-
kuóżiesięciotonową koparką
budowlaną, wiadukt z nieu­
stalonych dotychczas przyczyn
załamał się.

Około czterdziegtp przecho­
dniów doznało obrażeń, w tym
kilka — cięższych. Pogotowie
ratunkowe natychmiast odwio­
zło rannych do szpitala. Jed­
na z rannych, Zofia Opoczyń­
ska, po przewiezieniu do szpi­
tala — zmarła.

Na miejsce katastrofy przy­
był cżłóuek Biura Polityczne­
go KC PZPR, I sekretarz KW
w Katowicach — E. Gierek
Oraz przewodniczący prezy­
dium WRN — R. Nieszporek.
Przybyli również eksperci, bu-
doWląno-drogowi i przedsta­
wiciele prokuratury, która

rozpoczęła śledztwo.

Micja uj'ła

sprawców
włamania

Komenda Dzielnicowa . MO Kra­
ków—Podgórze prowadzi do­

chodzenie przeciwko Czesławowi

Solnicy, Stanisławowi Klimasowi

i Zdzisławowi Drozdowskiemu,
którzy znaleźli się pod zarzutem

włamania do spółdzielni „Gar­
barz” przy ul. Kobierzyńskiej o-

raz kradzieży 60 sztuk wyprawio­
nych skór.

Jak ustalono — w nocy z 28 lute­
go na 1 marca br. sprawcy prze­
dostali się do wnętrza budynku
przez otwór w dachu, a następnie
Wyważyli łomem drzwi wiodące
do natryskami, gdzie znajdował
się prawie gotowy produkt. Skó­
ry powiązali w trzy odrębne pa­
czki, i tą samą drogą poprzez luf­
cik w dachu łup uwiązany na li­
nach spuścili na ziemię. Następnie
zamelinowali skóry w piwnicy do­
mu przy ul. Tureckiej U S'ostry
jednego z włamywaczy.

Pó upływie 4 dni od włamania

sprawcy zostali ujęci. Mhicja za­
kwestionowała pizy Klimasie je­
dną skórę, a w czasie rewizji do­
mowej w jego mieszkaniu

znaleziono iom, którym Wy­
ważono drzwi do spółdzielni. Po

przedstawieniu tych dowodów

Stolnica, Klimas 1 Drozdow­
ski przyznali się do winy.
Wyjaśniając, że część skradzionych
skór sprzedali paserom. Nakazem

Prokuratury miasta Krakowa

włamywacze zostali aresztowani,
ima,.)
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Dwa typy szkół

Egzaminy dyplomowe
dla sił niewykwalifikowanych

W roku ub. lecznictwo nasze odczuwało brak blisko 20 tys.
pielęgniarek, co uniemożliwiło uruchomienie szeregu

oddziałów, a nawet klinik, m. in. w Szczecinie, Nowej Hu­
bie, a także Warszawie. Oblicza się iż w r. 1975 będziemy
potrzebowali 144 tys. pielęgniarek, co z kolei będzie wyma­
gało uruchomienia ok. 60 nowych szkół pielęgniarskich.

Zagadnieniu temu było po­
święcone plenum Związku
Zawodowego Pracowników
Służby Zdrowia, które odbyło
się 13 bm.

Min. zdrowia, prof. Raj­
mund Barański wskazał, że

projektuje się m. im. wprowa­
dzenie 2 typów szkół.

® Pierwszy przygotowywać
będzie podstawową kadrę pie­
lęgniarek o pełnych kwalifi­
kacjach, do których na 2,5-let-
nią naukę przyjmowane będą
kandydatki po maturze (na
razie z braku dostatecznej
liczby kandydatek z pełnym
średnim wykształceniem,
przyjmowane są również
dziewczęta po ukończeniu
9-ciu klas).

0 Drugim typem będą szko­
ły dla tzW. asystentek pie­
lęgniarstwa (pomocnic pie­
lęgniarek). Do szkół tych
przyjmowane będą na 2-letnią
naukę, dziewczęta po 7 kla­
sach.

Równocześnie jednak, jak
stwierdził minister Barański,
zdąża się do rozwiązania pro­
blemu ok. 15 tys. pielęgniarek
niewykwalifikowanych za­
trudnionych yv lecznictwie.

Te spośród nich, które mają
wymagane przygotowania, zdoby-
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„ZIELONA NIEDZIELA”
Taką nazwę otrzymała u-

biegła niedziela. W dniu

tym blisko 100 tysięcy pra­
cowników leśnych sadziło
drzewa i zalesiało nieużyt­
ki. Cały zarobek przezna­
czono na budową tysiąca
szkół. Na zdjęciu: zalesia­
nie terenów w nadleśnic­
twie Drewnica koło War­

szawy.

AAAAAAAAAAAAAAA

Delegacja
Nowej Huty
w Stelimris
VV największym ośrodku hut-

’ '

niczym Węgier — Stalin-
varo>s, bawi obecnie z Ofi­
cjalną wizytą 5-osobowa dele­
gacja Rady Narodowej Nowej
Huty.

Celem wizyty jest omówie­
nie zasad i form stałej współ-

! pracy obu młodych, gdyż li-
’

czących zaledwie po 10 lat
miast.

te już w toku pracy zawodowej,
będą mogły przystąpić do egza­
minu państwowego, w celu zdo­
bycia dyplomu pielęgniarskiego.

Zgon
E. vsn Beinum

W Amsterdamie zmarł nagle
wybitny muzyk, Eduardo

van Ęeinum, dyrygent słyn­
nej na całym świecie orkie­
stry „Amsterdam. Concertge-
bouw”.

Śmierć nastąpiła podczas
przedpołudniowej próby z or­
kiestrą. Dyrygent liczył 57 lat.

Krwawy spór
o elektryczność

TVikt zapewne nie przypusz-
■1’czał, że zapoczątkowany
właściwie na błahym tle spór
będzie miał tragiczny finał.
Poszło nie o sprawy mająt­
kowe, będące na Podhalu przy­
czyną krwawych porachun­
ków, ale o elektryczność. Otóż

Władysław Skawski wybudo­
wał sobie w Rdzawce koło
Rabki dom w bezpośrednim
sąsiedztwie zabuĆKiwań Wa­
lentego Skawskiego, co już
było przedmiotem nieporozu­
mień. Waśń spotęgowała się
w momencie, kiedy Walenty
doprowadzał prąd elektryczny
do swoich zabudowań, a Wła­
dysław Skawski odmówił po­
krycia części kosztów. W efe­
kcie Walenty Skawski, uwa-

żając instalację za swoją pry-
. watną własność, zabronił są-
I siadowi podłączenia prądu.

MINISTER handlu zagranicz­
nego W. Trąmpczyński, na za_

proszenie ministra handlu za.

granicznego Włoch P. Dino

delBo—udałsię13bm.na
zwiedzenie międzynarodowych
targów mediolańskich i z wi­
zytą do Rzymu.

Po drodze min. Trąmpczyń-
ski zatrzyma się w Wiedniu,
gdzie z ministrem handlu 1

odbudowy Austrii — dr F.

Book’iem przeprowadzi roz.

mowy w sprawie polsko-au­
striackich stosunków gospo­
darczych.

AKTYWIŚCI ZBoWiD 1

TPP-R spotkali się 13 bm. w

stolicy z delegacjami z ZSRR
i NRD, przybyłymi na obcho­
dy Tygodnia Międzynarodo­

wej Solidarności Ruchu Opo­
ru.

Goście zagraniczni przeka­
zali uczestnikom spotkania
braterskie pozdrowienia od

organizacji antyfaszystowskich
i kombatanckich swoich kra­
jów.

W TECHNIKACH ZAWODO.
WYCH na terenie kraju matu­
ry rozpoczną się 17 bm. W br.
technika zawodowe podlegle
Ministerstwu Oświaty opuści
ok. 20 tys. absolwentów.

PO UWIEŃCZONYCH SUK­
CESEM — występach w Paryżu
powrócił 13 bm. do kraju ze­
spól Teatru Dramatycznego m.

st. Warszawy. Jak wiadomo,

zespół ten uczestniczył w mię­
dzynarodowym festiwalu tea­
tralnym — „Teatrze Narodów”,
prezentując 2-krolnie „Para­
dy” Potockiego.

Kronik® wypadków
22-letni Piotr Tokarczyk,

żarn. Nowa Huta oś. C-33, bl.
15, w czasie pracy w odlewni
żeliwa w HiL doznał wstrzą­
su mózgu i stłuczenia głowy.

*

43-letni Stanisław Zając,
zam. ul. Kościuszki 35, zatruł
się lekami.

*

W czasie bójki ze znajomy­
mi, 32-letni Bolesław Kulwin,
zam. Warszawska 28, uległ u-

razowi jamy brzusznej.
*

U 7-letniego Stanisława

Augustyńskiego, zam. ul. Por­
towa 27, wezwany lekarz Po­
gotowia stwierdził wstrząs
mózgu oraz ogólne obrażenia,
powstałe w wyniku upadku
ze schodów, (hs)

Władysław Skawski poszu­
kał innej drogi. Ponieważ w

myśl przepisów linia elektry­
czna staje się własnością Za­
kładu Sieci Elektrycznych,
przeto zignorował żądanie są-
siada. Licząc się jednak z je-
go oporem, wezwał MO dla
ochrony monterów przed e-

wentualną napaścia. Jak prze­
widział, tak się stało. Między
funkcjonariuszami MO a

Walentym Skawskim i jego
synami doszło do starcia. Ko­
lejne nieporozumienie dolało
tylko przysłowiowej oliwy do
ognia, tym bardziej, że Wa­
lenty Skawski został are­
sztowany i odpowiadał za na­
paść przed sądem.

Tragiczny finał sporu ro­
zegrał się w ostatnią niedzie­
lę karnawału 1956 roku. Póź­
nym popołudniem Walenty

Rozrsst iiredHkKjl
zakładów przemysłu
spożywczego
W końcu ub. roku mieliśmy

w kraju 8.807 czynnych
zakładów przemysłu prywat­
nego, tj. o 317 więcej niż w

1957 r. Zakłady te zatrudnia­
ły w ub. roku ponad 26,6 tys.
osób, a wartość rocznej ich
produkcji (wg cen zbytu) wy­
niosła łącznie przeszło 3.819
min zł. Tych danych dostar­
cza nam opracowana w GUS
analiza statystyczna naszego
przemysłu prywatnego (zorga­
nizowanego w ogólnopolskich
zrzeszeniach).

Najpoważniejszą gałęzią
przemysłu prywatnego jest
branża spożywcza. 5.097 tych
zakładów zatrudniało z koń­
cem ub. roku ok. 10 tys. osób.
Roczna wartość produkcji te­
go przemysłu wyniosła w ub.

j roku ponad 2.282 min zł, czy­
li o przeszło 330 min zł wię­
cej niż w 1957 r.

Drugą poważną dziedziną
przemysłu prywatnego jest
branża materiałów budowla­
nych a następnymi: branża
drzewna oraz przemysł che­
miczny.

Z analiz statystycznych wy­
nika, że w Ciągu ostatnich 2
lat przemysł prywatny prze­
jawia stale tendencje rozwo­
jowe, w niektórych dziedzi­
nach nawet dość znaczne. Nie­
stety — wynika to również z

liczby GUS — nie zawsze od­
bywa się to zgodnie z przyję­
tymi intencjami, wypływają­
cymi z potrzeb naszej gospo­
darki i ludności.

Prześladowanie

komunistów

w Jordanii
A gencja,. Reutera, powołując
‘“się na oficjalne enuncjacje

władz jordańskich donosi z

Ammanu o aresztowaniu se­
kretarza zdelegalizowanej Ko­
munistycznej Partii Jordanii,
Khalila Antone Consula oraz

szeregu innych sympatyków
i członków partii komunisty­
cznej.

Powódź
w Ameryce Ptd.

Niektóre obszary Urugwaju,
Argentyny i Brazylii na­

wiedziła powódź spowodowa­
na ulewnymi deszczami.

W Urugwaju znalazły się
pod wodą miasta Paysandu,
Saldo, Artigas i Santa Rosa.
Powódź wyrządziła poważne
straty rolnictwu. Ze wsi ewa­
kuowano około 5 tys. rodzin.
Kilka tysięcy ludzi znalazło
się bez dachu nad głową.

W Brazylii, najbardziej
dotknięty został powodzią stan
Rio Grandę de Sul.

Skawski podjął decyzję polu­
bownego załatwienia waśni i
w tym celu udał się do swo­
jego antagonisty. Misja zakoń­
czyła się kompletnym fia­
skiem. Tymczasem syn Wa­
lentego, Stefan Skawski, wie­
dząc o tym postanowieniu,
wstąpił do sąsiada, pytając o

ojca.
Przybysz spotkał się z agre­

sywnym przyjęciem. Gospo­
darz Władysław Skawski ob­
rzucił go wyzwiskami, a na­
stępnie uderżył go jakimś nie­
ustalonym przedmiotem w

głowę. Był to sygnał do o-

gólnego ataku. Z budynku
Skawskiego wybiegł Franci­
szek Czyszczoń i zadał cios
Stefanowi Skawskiemu ko­
walskim młotem w potylicę.
Prawdopodobnie już ten cios
był śmiertelny, ale w sukurs

napastnikom przybyli jeszcze
Czesław ; Julian Polakowi e,
zadając ofierze szereg lżej­
szych ciosów.

Kiedy pośpieszono z pomo­
cą, Stefan Skawski już nie żył.
Tymczasem, sprawcy napadu

Otóż przemysł prywatny,
powołany głównie do uzupeł­
niania wytwórczości przemy­
słu uspołecznionego — nie
zawtze spełnia tę rolę. Małe
zakłady prywatne, zamiast po­
dejmować produkcję drobnych
serii różnych artykułów i wy­
robów, niejednokrotnie dublu­
ją produkcję wielkich zakła­
dów państwowych. Źródło
tego tkwi w chęci uzyskania
jak największych korzyści, po­
przez podejmowanie produkcji
rr.ało pracochłonnej, a wielce
opłacalnej — najczęściej dro­
gą przyjmowania „grubych”
zamówień wielkiego przemy­
słu.

Sprawa telewizji
w Krakowie

- rozstrzygnięta
(Dokończenie ze str. 1) f

ze względu na ukształtowa­
nie terenu, Podhale byłoby w

obu wypadkach tylko w nie­
znacznym stopniu objęte pro­
gramem telewizyjnym.. W tej
sytuacji o zlokalizowaniu o-

środka zadecydowały przede
wszystkim koszty budowy —

w wariancie Chorągwicy okre­
ślane na 23 min żł, zaś Łysi­
ny co najmniej 33 min zł.
Poza tym Chorągwica daje
lepsze warunki eksploatacji i

dojazdu, a także perspektywę
szybszego zakończenia budo­
wy. Podkreślamy, że te właś­
nie argumenty wysunęliśmy
w swoim czasie na łamach
„Echa”.

Decyzja jest ostateczna, sta­
cja zostanie zbudowana ną
Chorągwicy i zaopatrzona w

maszt o wysokości równej
najwyższym masztom świata,
sięgającej 300 m. Zakończenie
budbWy oŚrÓdka przewidzia­
ne. jęst na . koniec 1962 r. Sta­
cja zostanie zaopatrzona w

nadajnik i sprzęt polskiej
produkcji. Koszty prac bu­
dowlanych oraz doprowadze­
nia siły pokryją władze tere­
nowe oraz Społeczny Fundusz
Budowy — wyniesie to około
50 proc, całości kosztów.

Rozstrzygnięto też wczoraj
sprawę tymczasowej stacji
przekaźnikowej dla Krakowa.
Do czasu uruchomienia stacji
na. Chorągwicy będzie ona

funkcjonować pod Kopcem
Kościuszki, przyczyniając się
do , polepszenia odbioru w

mieście. O ile w terminie na­
dejdą zamówione we Wrocła­
wiu anteny,, tymczasowa sta­
cja przekaźnikowa pod Kop­
cem Kościuszki rozpocznie
pracę w dniu 1 maja br.

Dla zaspokojenia potrzeb
Podhala zostaną zbudowane
stacje przekaźnikowe małej
mocy w Krynicy, Sączu i No­
wym Targu. Przekaźnik spod
Kopca Kościuszki zostanie w

przyszłości przekazany dla
jednej z tych miejscowości.

(i)

Franciszek Czyszczoń i Wła­
dysław Skawski — zbiegli.
Jak się później okazało, u-

dali się dobrowolnie na po­
sterunek MO w Rabce, gdzie
opisali szczegółowo okolicz­
ności zabójstwa Stefana
Skawskiego. W rezultacie obaj
zostali zatrzymani i razem z

pozostałymi uczestnikami na­
paści Czesławem i Julianem
Polakami stają dzisiaj przed
Sądem Wojewódzkim w Kra­
kowie.

Sprawa wydaje się na pozór
prosta, lecz skład sądzący bę­
dzie miał trudne Zadanie. W
czasie śledztwa niektórzy
świadkowie zeznali, jakoby
Walenty Skawski z synami
dokonali napadu na zagrodę
Władysława z bronią w ręku,
chociaż, inni świadkowie ze­
znają, że ojciec wraz z dru­
gim synem znajdowali się w

tym Czasie w innej ..miejsco­
wości. W aktach sprawy znaj­
dują się ponadto listy, któ­
rych autorzy nakłaniali
świadków do złożenia fałszy­
wych zeznań, (wk)
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Elvis Presley
postrachem
dla mew

11/ londyńskim porcie lotniczym
W pojawiły się tłumnie mewy i

niestety wszystkie stosowane do­
tychczas metody wypłoszenia nie­
pożądanych w tym obiekcie, pta­
ków nie dawały rezultatów.
Wreszcie ktoś wpadł na pomysł, by
wykorzystać megafony. Na pierw­
szy plan poszła oczywiście taś­
ma z autentycznym głosem spło­
szonych mew. Ale sprytne i os­
wojone ptaki nie dały się wy­
wieść w pole. Dopiero szaleńcze
w tempie tony rock and rollu w

wykonaniu Elvis Presleya wywo­
łały widomy popłoch 1 poderwały
ztada do lotu.

Oczywiście postanowiono sko­
rzystać z nadzwyczajnych walo­
rów głosu amerykańskiego śpie­
waka. A nuż będzie to skutecz­
ne lekarstwo na skrzydlatych in­
truzów? (db)

Francuskie

„córy Koryntu
strajkują

Według; oficjalnych obliczeń we

Francji zażywa swobody ponad
83M0I „belles de nult”, których
roczny dochód szacowany jest
okrągło ni lltl min dolarow.

Oczywiście suma ta ze zrozumia­
łych względów nie podlega żad­
nemu opodatkowaniu.

Walka z prostytucją, wszczęta
ostatnio z inicjatywy prezydenta
de Gaulle’a, przybiera na sile.

Policjanci gorliwie lustrują loka­
le, właściciele podejrzanych ho­
teli plącą słone mandaty.

W odpowiedzi francuskie pro­
stytutki ogłosiły strajk. Hasło da­
ła Marsylia. 381 miejscowych
„belies de nuit” uformowało pew­
nego dnia pochód protestacyjny
przed gmachem ratusza. Za nimi

poszły inne miasta. A potem za-

ezęła się masowa wędrówka do

Paryża. Wiadomo — stolica świa­
ta, turyści, tam nigdy nie za­
braknie klientów.

Niestety w Paryżu
zgoła niegościnnie,
wzmocniono patrole,
porą musiały szybko
z obranych tras. I

miejscowymi koleżankami! (db>

♦♦♦»♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦»♦♦♦
W USA skonstruowano ostatnio

aparat radiowy wielkości... kost­
ki cukru. Eksponat pokazano na

wystawie najnowszych osiągnięć
techniki w zakresie miniaturo­

wych konstrukcji, (db)

■&
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Tak, właśnie
można zobaczyć
konstrukcją-szkielet pawi­
lonu na przyszłe targi, któ­
re odbędą się w tym mie­
ście. Robotnik pracujący
przy tej efektownej kon­
strukcji znajduje się po
prawej stronie w środku
tej stalowej „koronkowej
serwetki".

w Brn:e
podobną

Proszę o porcję obiadu w paczce!

Lepsze artykuły spożywcze
to nou/e maszyny i urządzenia

Są takie artykuły spożyw-1 zastanawia się: czy jednoczę-
• śnio> nasłani t.pż nnnrawa ia-cze, o których wiemy tylko ze:

słyszenia, lub od czasu do cza­
su oglądamy je na Targach
Poznańskich. Są to różne kon­
centraty i konserwy, zwykle
bardzo dobre, produkowane
w niewielkich ilościach zwa­
nych próbnymi seriami i po­
jawiające się na rynku jak
meteory, lub przeznaczane
wyłącznie na eksport.

Rozumiemy dobrze koniecz­
ność walki o rynki zagranicz­
ne przy pomocy towarów naj­
wyższej jakości, ale niech nie
oznacza to, że chwalone po­
dobno przez obcych polskie
zupy w kostkach — na uży­
tek krajowy mają wszystkie
jednakowy smak. Dlatego
zwykły konsument wyrobów
przemysłu spożywczego — a

jesteśmy nimi wszyscy — gdy
j słyszy o zwiększeniu produk-

| cji tego przemysłu do roku

11965 o 45 proc. — przyjmuje
ito z pewnym sceptycyzmem i

Honę-Konę. Nagła awaria spowo­
dowała dotkliwy brak świeżej
wody. Naprawa urządzeń potrwa
przypuszczalnie kilka tygodni, a

na razie mieszkańcy ustawiają się
w długie kolejki, aby otrzymać
wyznaczoną porcję wody z przy­
działu. Jak widzimy funkcję wy­
czekiwania w ogonku przyjęty

tam głównie dzieci, (db) francuskiej
wiosce Loudac,
na polu należą­
cym do p. Mo-
isan, znaleziono

przypadkowo na

stosunkowo nie­
wielkiej głęboko­
ści wspaniałą ko­
lekcję fragmen­

tów mieczy
sprzed 3.000 lat.

Były one staran­
nie ułożone w

piękne koło. (db)

śnie nastąpi też poprawa ja­
kości wyrobów?

Przedstawiciele przemysłu
spożywczego zapewniają, że

sumy zaplanowane na inwe­
stycje pozwolą na wprowadze­
nie gruntownych zmian w

produkcji, na jej unowocze­
śnienie i dostosowanie do po­
trzeb konsumentów.

Przyjrzyjmy się przede
wszystkim technicznej stro­
nie zagadnienia — nowym
maszynom i urządzeniem
wprowadzanym do fabryk.
Najpierw kilka spraw wspól­
nych dla prawie wszystkich
gałęzi tej bardzo przecież roz­
ległej dziedziny przemysłu.

Problemem najbardziej dy­
skutowanym jest właściwa
wielkość różnego typu za­
kładów i związana z tyra
gęstość ich rozmieszczenia,
tak aby koszty transportu su­
rowca nie były zbyt wielkie.
Sprawa wydaje się prosta i
oczywista, ale właśnie tu po­
pełniliśmy w ubiegłych latach
wiele zasadniczych błędów.
Powszechnie znane są mierzo­
ne tysiącami kilometrów wę­
drówki mięsa na etapach:
punkt skupu — rzeźnia —

chłodnia — sklep, znajdują­
cych się nieraz w różnych
krańcach kraju. Słyszeliśmy o

gigantycznej mleczarni w O-
polu Lubelskim, dla której
mleko z całego powiatu wy­
starcza na kilkanaście zaled­
wie procent produkcji.

Obecnie, zgodnie ze zdro­
wym rozsądkiem, budować się
będzie zakłady małe, położo­
ne możliwie najbliżej źródeł
surowca, na co zwrócono spe­
cjalną uwagę w uchwałach
partii dotyczących rozwoju tej
gałęzi przemysłu. Nie ozna­
cza to oczywiście zaniechania
w ogóle budowy dużych prze­
twórni, które są uzasadnione
wszędzie tam, gdzie produk­
cja wymaga instalowania
skomplikowanych maszyn i
urządzeń (cukrownia, prze­
mysł tłuszczowy).

Jest także rzeczą wiadomą,
że przemysł spożywczy dał się

JPforfr SJkrjEyatecfr/

W Zakopanem po salonie ■■■

S ezon zakopiański został de­
finitywnie zakończony. —

Prawie wszyscy opuścili już
stolicę sportów zimowych. —

Drugi salon marcowy polskie­
go malarstwa współczesnego
został już także zamknięty.
Wydaje się, że najwyższy czas,

by zrobić tzw. podsumowanie
Salon marcowy nr 2 podobnie
jak i nr 1 został przez or­
ganizatorów przygotowany z

wielką pompą i dużym szu­
mem. W całej niemal prasie
polskiej pojawiły się entuzja­
styczne notatki i recenzje. O-
mawiano dość dociekliwie wy­
stawione prace.
„Przeglądu Artystycznego'
Zarząd Okręgu
kopanem mogą
tulować. Salon
odbywa się na

proszeń poszczególnych
larzy, uznanych przez komitet
organizacyjny za godnych u-

czestnlctwa w tej najatrak­
cyjniejszej imprezie plastycz­
nej zimowego sezonu wysta­
wowego.

Ze względu na indywidualne
zamiłowania organizatorów
salon miał mieć charakter in­
dywidualny. Owe zaintereso­
wania to według wstępu do
katalogu: a) sztuka abstrak­
cyjna czysta b) sztuka abstrak­
cyjna aluzyjna, a poza tym
twórcy ekspozycji zakopiań­
skich dopuścili do głosu c)
sztuką metaforycznego przed­
miotu.

Fragmenty wstępu do kata­
logu:

„...najbardziej pociągały nas

śmiałe eksperymenty... prace,
które nie przeszły jeszcze

Redakcja
i"i

ZPAP w Za­
sobie pogra-

jak wiadomo
zasadzie za-

ma-

przez próbę czasu... trzon wy­
stawy pozostaje niezmieniony
(od zeszłego roku)... mam na

myśli tych twórców, którzy
należą do czołówki naszej
sztuki awangardowej... Impre­
za stała, posiadająca dwuletnią
tradycją i chyba dalsze per­
spektywy rozwojowe"...

Sądzą, że rzeczywiście salon
posiada perspektywy rozwojo­
we, bo marzec miesiąc zjazdu

wszystkich" i trafnie zro­
biona reklama wobec tej zna­
nej już imprezy zapewni jej
powodzenie, zakupy i liczną
frekwencją.

Do awangardy czołówki
polskiego malarstwa według
organizatorów należą: Arty-
mowski, Bogusz, Brzozowski,
Chrostowska, Dominiak, Fleck,
Gabrysiak, Gawdzik, Haska,
Hoffmann, Kobzdej, Królikow­
ski, Krzyżak, Lebenstein, Ma­
lina, Marczyński, Janowski,
Mikulski, Nowosielski, Ober-
laender, Obremba, Panek, Pą~
gowska, Pokrywczyński, Po­
tworowski, Rokossowska, Ru-
aowicz, Rzepa, Stankiewicz,
Starzewski, Stern, Styrylska,
Szancenbach, Tarasin, Tcho­
rzewski, Weiman, Włodarski,
Wojtowicz, Ziemski, Pietkie­
wicz. Specjalnie wymieniam
wszystkie nazwiska wysta­
wiających malarzy, aby uprzy­
tomnić Wam dość specyficzne
pojącia awangardy i szeroki
zakres zainteresowań organi­
zatorów.

Wydaje się, iż ostatni salon
podobnie zresztą jak i pierw­
szy był ciekawym zestawem
na ogół interesujących i war­
tych na pewno pokazania prac,

ale wbrew szumnym dość za­
powiedziom nie miał specjal­
nie indywidualnego oblicza,
nie był pokazem „śmiałych
eksperymentów i poszukiwań,
które nie przeszły przez pró­
bę czasu1'. A jeżeli ekspery­
menty były, to mocno nieu­
dane.

Wydaje się, że salon, jaki
zapowiada wstęp do katalogu
wystawy, byłby naprawdę po­
trzebny. Szkoda, że realizacja
założeń niewiele ma z tymi
założeniami wspólnego. Prze­
de wszystkim nie można ro­
bić awangardowych wystaw
przy założeniu zachowania te­
go samego stałego „trzonu
wystawy". Mimo mego szcze­
rego entuzjazmu dla Sterna
czy Mikulskiego (szczególnie
odnosi się to ‘do ostatnio po­
kazanych
że berło
nich nie
mówić o

rego pejzaż także się znalazł
„na salonie". Dlatego wydaje
mi się, że założenia organi­
zatorów były dość fałszywe i

przegląd awangardowej sztuki
polskiej wypadł właściwie mu­
zealnie. Wydaje się, że traf­
niejsze byłoby pokazanie,
kilku najciekawszych mala­
rzy, (np. Nowosielski, Leben­
stein, Janowski, Brzozowsk')
w znacznie szerszym wyborze,
albo rzeczywiście zaryzykować
i pokazać najśmielsze ekspe­
rymenty naszego młodego ma­
larstwa. Najciekawszą chyba
postacią ostaniego salonu był
Lucjan Mianowski, po raz

pierwszy tu wystawiający. —

Jego pozornie skromna i nie-

płócien) wydaje się,
awangardy już do

należy. Cóż dopiero
Potworowskim, któ-

mai monochromiczna kompo­
zycja pt. „Mur" była chyba
prawdziwą rewelacją salonu.
Piąknie skonstruowana po­
wierzchnia obrazu, subtelny
kolor, pomysłowe rozwiązanie
przestrzeni, niezwykła dyscy­
plina i oszczędność znaków
plastycznych, a przy tym nie­
oczekiwana ekspresja — to

wszystko decydowało o zwy­
cięstwie młodego malarza.

Zresztą także wielu innych
wystawiających twórców po­
kazało kompozycje na wyso­
kim poziomie. Wielu z nich w

ciągu ostatniego roku prze­
myślało jakoś na nowo swo­
je malarstwo. Mogliśmy dzię­
ki temu inaczej przyjmować
piękne płótna Marczyńskiego,
Lobensteina, Sterna, Rudo-
wicz, Brzozowskiego. Wśród
nich szczególnie fascynowała,
„światowość" Kobzdeja. Za­
prezentowano jednak tak róż­
ne propozycje nowoczesności
plastycznej, że mowy nie by­
ło o jakiejkolwiek określo­
nej „twarzy" salonu.*

II, atychmiast po zamknięciu
salonu, w dzień po tym,

kiedy goście z całej Polski i

zagranicy opuścili tatrzański
gród, Zakopane natychmiast
otrząsnęło się ze sztuki ab­
strakcyjnej. czystej, sztuki ab­
strakcyjnej aluzyjnej i ze

sztuki metaforycznego przed­
miotu i w sali salonu mar­
cowego została otwarta przy
mowach i kwiatach wystawa
akwarel znanego w Polsce Ti-
bora Csorby pt. „Góry w kraj­
obrazie Polski i IVągier”. O-1

twarda salonu dokonał mgr
Jach, który m. in. pisze w ka­
talogu, że „artysta pokazał
swój odkrywczy stosunek do
morza, Balatonu, Kazimierza
nad Wisłą".

Sam autor wygłosił długą
prelekcję na temat uroków i
historii akwareli, a potem dłu­
go objaśniał swoje akwarelo­
we góry, zagrody i lasy. Mo­
cno konwencjonalne acz

sprawne technicznie z dużą
werwą robione akwarelki
zmuszają do złożenia gorą­
cych podziękowań twórcom
salonu marcowego, który nie­
stety nie odegrał wielkiej roli
w ostatnich dysputach pla­
stycznych w Polsce. A mógł
to zrobić.

A poza tym Z. Piątkowska
wystawia swoje projekty ko­
stiumów w pustej piwniczce
plastyków. Kazimierz Króli­
kowski, popularny apostoł za­
kopiańskiej nowoczesności,
wymalował w ostatnim cza­
sie „na nowocześnie" świetli­
cą w Poroninie, kawiarnią
„Europejską", sklep garmaże­
ryjny, a obecnie zaczyna two

rzyć „Telimenę’’. A w ostat­
nich dniach pan Sandberg z

Amsterdamu zachwycił się
ostatnimi płótnami Króli­
kowskiego i Brzozowskie­
go i zaprosił ich na wy­
stawę polskiej sztuki' współ­
czesnej w Amsterdamie. Jak
widzicie, Czytelnicy, Zakopa­
ne zaczyna słynąć nie tylko
ze swych uciech zimowych. —

Gratulujemy serdecznie żywo­
tności i żywiołowości plasty­
kom tatrzańskiej stolicy.

od kilkunastu lat uwieść kon­
cepcjom architektów (działo
się to w skali "światowej) pro­
jektujących piękne, rozrzuco­
ne wśród zieleni wysokie blo­
ki, które imponująco wygląda­
ją na prospektach reklamo­
wych, ale są bardzo nieprak­
tyczne, nie odpowiadają cha­
rakterowi produkcji. I tu do­
chodzi obecnie do głosu zdro­
wy rozsądek: wznosi się par­
terowe, zwarte bloki zabudo­
wań, lepiej dostosowane do
procesu technologicznego, ła­
twe do przeróbek i rozbudowy.

Wśród szczegółowych planów
nowości technicznych wpro­
wadzonych już obecnie do za­
kładów produkcyjnych na u-

wagę zasługują zmiany, jakie
nastąpią w przemyśle cukrow­
niczym. Podczas, minionej
kampanii cukrowniczej wy­
próbowano dwa typy francus­
kich tzw. dyfuzji, ciągłych
zmniejszających straty cukru
o 4 proc., zwiększających wy­
dajność i pozwalających unik­
nąć kosztownego oczyszczania
ścieków. Każda z dwóch eks­
perymentujących cukrowni
zaoszczędziła już w, czasie, tej
kampanii około 3,5 rńln zło­
tych.

W urządzenia te zostaną
wyposażone dalsze cukrownie,
przy czym w jędrnej z nich
wypróbuje się trzy typy pol­
skich dyfuzorów ciągłych,
które mamy zamiar produko­
wać także na eksport. Tego­
roczne plany przewidują też

wprowadzanie automatyzacji
w tym przemyśle. Automaty­
cznej kontroli i regulacji oód-
legać będzie w kilku cukrow­
niach ogrzewanie i ■wielostop­
niowe oczyszczanie soku oraz

urządzenia do wyparowywa­
nia z niego wody.

W przemyśle mięsnym rok

bieżący przyniesie w kilkuna­
stu zakładach modernizację
hal ubojowych, pozwalającą
przejść na pracę systemem
taśmowym, i częściową me­
chanizację produkcji, osią­
gniętą w wyniku zainstalowa­
nia nowoczesnych maszyn.
Przemysł ten zapowiada Wy­
produkowanie. na rynek no­
wych gatunków wyrobów,, w

tym także konserw w małych
jednoporcjowych opakowa­
niach.

Dwie tony oczekiwanej już
polskiej kawy „Nesca“ wy­
produkuje na próbę przemysł
koncentratów, zapowiadając
że może bez trudu produko­
wać 100 ton rocznie. Roźpo-
cznie się również produkcję
mączki dla niemowląt na wzór
znanej mączki odżywczej N.e-
stle‘a.

W przemyśle chłodniczym
wprowadza się mechanizację
transportu wewnętrznego.
Chłodnie wyposażone są w

tzw. zasłony powietrzne,
zmniejszające wilgotność we­
wnątrz pomieszczeń chłodni­
czych. Na rynku pojawią się
(oby tylko nie znikły natych­
miast!) nowe produkty: mro­
żone, mięsne i całe zestawy
obiadowe w estetycznych opa­
kowaniach.

Opakowania, a właściwie
ich brak, jest jeszcze jedną
sprawą wspólną dla wszyst­
kich gałęzi przemysłu spożyw­
czego. Produkcja wielu arty­
kułów poszukiwanych ha

rynku ograniczona jest' w du­
żym stopniu właśnie brakiem

opakowań. Za mało jest bla­
szanych puszek i słoików
szklanych, przystosowanych do

automatycznego zamykania.
Nie mamy jeszcze koncentra­
tów pakowanych w tubki,
bardzo wygodnych w użyciu.

Nadzieję na poprawę pod
tym względem rokuje zacie­
śniająca się współpraca prze­
mysłu spożywczego z chamką,
która rozwija przecież w szyb­
kim tempie wytw-arzanie no­
wych rodzajów mas plastycz­
nych. Możemy się więc spo­
dziewać, że wzrastającą pro­
dukcję przemysłu spożywcze­
go będzie w co zapąkować.

JANUSZ BIES
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PRACOWNICY POSZUKIWANI

20 MURARZY. 30 CIEŚLI oraz 50 PRACOW­
NIKÓW NIEKWALIFIKOW'ANYCH (mężczyzn)
przyjmie na dobrych warunkach — do pracy
w budownictwie, na terenie Zakopanego, Kra­
kowa lub Nowej Huty — Zarząd Budowlano-
Montażowy Nr 2 „Koksownia” — Nowa Huta-
Fleszów, barak r.r 1 (dojazd z Ronda tramwa­

jem nr 15). K-2671

PRACOWNIKÓW TECHNICZNYCH o specjal­
ności drogowej: INŻYNIERA lub TECHNIKA
z 6-letnią praktyką — w tym przynajmniej 3
lata w bezpośredniej produkcji— na stanowi­
sko starszego Inspektora technicznego do sek­
cji technicznej, oraz INŻYNIERA i ST. TECH­
NIKA z co najmniej 3-letnią praktyką, w tym
przynajmniej dwa lata w bezpośredniej pro­
dukcji — do działu projektów i matrykulacji
ulic — zatrudni Miejski Zarząd Ulic i Mostów
w Krakowie. — Wynagrodzenie na podstawie
Układu Zbiorowego Pracy w Budownictwie. —

Zgłoszenia przyjmuje Dział Organizacji Zatrud­
nienia i Plac — Kraków, Rynek Gł. 25, III p.

K-2695

Praca

UCZENNICĘ fryzjerską z

początkami pra :iyki —

przyjmę. Zakład fryzjer­
ski — Kraków, Boh. Sta­
lingradu 12.

8945-g

RENCISTA z wyższymi
kwalifikacjami, poszukuje
pracy biurowej, na pól
etatu. Oferty 9294 „Prasa”
Kraików, Rynek 46.

POTRZEBNA osoba do za­
jęcia się 2-letnlm dziec­
kiem, 6 godzin dziennie.
Wiadomość- Nowa Hula
C-2. bl. 47 m. 23, lub tel.
426-48. 9403.g

POTRZEBNY — czeladnik
szewski — (obuwie dam­
skie). Kraków, ul. Konar­
skiego 9 — pracownia
szewska. 9393-g

SAMODZIELNĄ gosposię,
przyjmę od zaraz, na do­
brych warunkach. Kra­
ków, Grottgera 1 mg 12a.

9319-g
SAMODZIELNA gosposia,
potrzebna cd zaraź. Zgło­

szenia kierować — na

adres: Kraków, Katarzy­
ny 2, Skład Materiałów
Dentystycznych.
________________ 9552-g

POMOC drmowa lubiąca
dzieci (7 i 3 lata) potrzeb­
na. , Mieszkanie komfor­
towe. Kraków, Al. sło­
wackiego 14 m. 12.

9430-g
POMOC domowa, potrzeb­
na. Kraków, Pawią a m.

<■ ,9441-g

DOCHODZĄCAo.. potrzeb­
na cd zaraz. Zgłoszenia-
Kraków. Botaniczna 6 rm

12, godz. 18—20. 9-;61-g

DOCHODZĄCĄ, przyjmę.
Kraków, ul. Rydla :bl 2
m- 4-

______ 9614-g

POMOC db dziecka, przyj­
my. Kraków, Garbarska
13 m. 3 . dzwonić dwa ra­
zy. Zgłoszenia: po godz.
18-________ 9600-g

PANNĘ z poleceniami, na

praktykę cukierniczą —

przyjmę. Kraków. ul.
1 Maja 7, cukiernia

9601-g

Nauka

UDZIELAM lekcH kroju
damskiego, mMłlowania.
. . Józefina", Kiakóę- Diet­
la47m.1. 9187-g

RUTYNOWANY wykła-
dowca-prcfesor, udziela
lekcji języka angielskie­
go i rosyjskiego. Oferty
9588 ..Prasa” Kraków, Ry­
nek 48.

Matrymonialne

80 OFERT małżeńskich —

prześlemy « po nadesłaniu
10.— zł. „Liliana” Kra­
ków, Szlak 19 m. 6.

9229-g

30) małżeńskich ofert za­
wiera Biuletyn Informa­
cyjny B;ura Matrymo­
nialnego .Syrenka”, War­
szawa. Miodowa 12. Na-
piszf Prześlij 10 złotych
znaczkami.

K-2303

PRZYSTOJNA blondynka,
panna, lat 2?, domatorka,
posiadająca mieszkanie w

Krakowi*, pozna w celu
matrymonialnym kawale­
ra kulturalnego do lat 35,
możliwie z wyższym wy­
kształceniem. Oferty 9401
„Prasa” Kraków, Rynek
46. ;

STARSZY pan, rzymsko-
katolik, przybyły z Ka­
nady. poszukuję ż braku
znajomości, Pani która
chciałaby wyjechać do
Kanady, w wieku do lat
35, brunetka, dobrej pre­
zencji. spokojna, religij­
na. domatorka. Cel ma­
trymonialny. — Poważne

zgłoszenia z fotografią —

„Prasa” Kraków, Rynek
46 dla nr 9558-g

INŻYNIER zamożny —

(mieszkanie, Realność) —

przystojny, kawaler — po­
zna kulturalna Pania do
lat 37, w celu matrymo­
nialnym. Oferty 9456 —

.Prasa” Kraków. Rynek
46,

PANNA lat 25 z 2-letnim
synkiem, wykształcenie
sredhie, gospodarna, pra­
cująca, pozna pana doma­
tora. religijnego, lubiące­
go dzieci. Oferty tylko
poważne kierować: „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46
dla nr 9381.

Kupno
SAMOCHÓD malolitrażo-
wy (do 30.000 zł), kupię. —

Sternai — Kranów, Wa­
ryńskiego 3 m. 2 .

9448-g

MASZYNKĘ do drobnego
plisowania ryszak — ku­
pię. Oferty 9387 „Prasa”
Kraków, Rynek 46.

MOTOCYKL „Pannonia
de Lux’\ kuplę. Oferty
kierować: Opak Stanisław
Nowa Huta A-25, bl. 4 m.

78. 9409-g

SAMOCHÓD mało używa­
ny, kupię. Kraków, Lele­
wela 17 m. 4, lub tei.
582-98, W godz. 15—18.

9434-g

PRASĘ bakelitową ręcz­
ną. w bardżo dobrym sta­
nie — kupię. Kraków, wtel.
205-29, w godz. 8—10.

9400-g

„FIAT”, „Opel”, „DKW”
lub inny małolitrażowy —

kupię tanio. Oferty ze

stanem technicznym i ce­
ną. kierować: „Prasa” —

Kraków, Rynek 46 dla nr

9537.

SAMOCHÓD małolitrażo­
wy, w dobrym stanie, ku­
pię. Oferty 9555 „Prasa”
Krfakóvź, Rynek 46.

SZYNY wąśkotórowe lub
słupki ogrodzeniowe, z

szyn wąskotorowych —

kupię. Oferty 9589 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

Sprzedaż

BIBLIOTEKĘ ładną, —

biurko małe, fotel, kana­
pę, stół rozsuwany, krze­
sła sprźeda stolarnia —

Kraków, ul. Czarnowiej­
ska 43. 9160-g

SAMOCHÓD osobowy —

marki ,,Chevrclet de
Luxe” (prod; 1952 r.), z po­
wodu wyjazdu Sprzedam.
Wiadomość: Kraków, —

Dzierżyńskiego 21a m. 3
W gedz. 15—16.

9028-g

MASZYNY dziewiarskie
— saneczkowe 7/70 i 8/78
sprzedam. Niebielski Mi­
chał — Zduńska Wola, ul.
Złota 13, kolo Łodzi.

9Ó35-g
MOTOCYKL Iż 49 Z przy-
czepką — sprzedam. Kra­
ków, ul. Dietla 61, m. 11.

9069-g

PRZYCZEPKĘ motocyklo­
wą kompletną, — tanio
sprzedam. Kraków, Ko­
ściuszki 25 — pralnia.

908G-g

„JAWĘ” 350 ccm, najnow­
szy model, fabrycznie no­
wą — sprzedam okazyjnie.
Kraków, ul. Józefa 2 —

pracownia brązownicza.
* 9442-g

KULE oliwkowe, kręcie,
bilard „Seiferta”, sprze­
dam. Kraków, Pijarska 21
m. 8. * 9480-g

„P-"0” mało używany —

sprzedam. Kraków — ho­
tel „Polonia", pafcój nr

77, godz. 16—19. '

9474-g

ZEGAREK zloty, ręczny,
marki ,Doxa”. sprzedam.
Kraków, tol. 536-61.

9402-g

„WFM” niedotarty, „Ja­
wa” 250, po 2.700 km —

sprzedam. Nowa Huta, —

Osiedle A-31, bl. 8 m. 24.

Oglądać od goto. 18.
9313-g

MOTOCYKL „BMW” R-51,
w bardzo dobrym stanie,
sprzedam. Wiadomość: —

Kraków, ul. Chodkiewicza
7 m. 25.’w popołud­
niowych. 9413-g

MOTOROWER „Simson”,
nowy, sprzedam. Kraków,
Mazowiecka 11 m. 3.

9514-g

CEGŁĘ, sprzedam. Kra­
ków, ul. św. Manka 27 m.

10 po gedz. 20, 9545-g

MOTOR „WFM” prawie
nowy — sprzedam. Wia­
domość: Kraków, Józefa
1 m. 9, w godz. 14—16.

9379-g

SUKĘ — owczarek alzac­
ki (wilczur) 8-miesięczną,
sprzedam. Wiadomość: —

Górka Narodowa — Kręta
131 — Prądnik Czerwony.

9470-g

PIANINO markowo, pan­
cerne, sprzedam. Kraków,
tei. 542-34, godz. 9—13.

9101-g

MASZYNĘ dziewiarską —

10—90 om, płaską — sprze­
dam. Skawina, ul. Żwirki
i Wigury 15 m. 8. Wątor
Marian. 9344-g

AGREGAT chłodniczy —

(18.000 kał), do sprzeda­
nia. Oferty: Biuro Ogło­
szeń KatOjwice pod „1217”.

K-2674-g

SAMOCHÓD „Fiat” 1100,
stan dobry, okazyjnie
Sprzedam. Wiadomość: —

Kraków, tel. 583-45.
934*1 g

MASZYNĘ dziewiarską, —

dwupłytową, nową, „Ra-
pidex” — okazyjnie sprze­
dam. Kraków Lenartowi­
cza13m.10. ’

9348-g

WTRYSKARKĘ pionową,
nową —- sprzedam. Kra­
ków. Karłowicza 5 m. 1,
godz. 16—18. 9349-g

MOTOCYKL „WFM”, fa­
brycznie nowy, sprzedam.
Kraków-Podgórze. ul. Jó­
zefińska 11 m. 2. 935Ó-g
WÓZEK dziecinny, głębo­
ki, prawie nowy, tanio
do sprzedania. Kraków,
ul. T. Kościuszki 47 m.

7. 9386-g

MOTOCYKL „Jawa” 250,
sprzedam tanio. Kraków,
Pi. Matejki 8 portier.

9372-g

„WFM” nowy, wiśniowy,
sprzedam. Kraków, Kalata
11 m. 10. 9369-g

CZĘŚCI do samochodu
„Mercedes” V-170, sprze­
dam. Oferty 9308 „Prasa”
Kraków, Rynek 46.

„JAWĘ” 175, sprzedam. —

Wiadomość: Kraków, tel.
343-36, cd gedz. 17 .

9310-g

NOWOCZESNĄ maszynę
trykotarską, „Knittax S”
nr 7, z przystawką, sprze­
dam. Kraków-Prokoctm,
ul. Górników 22. Oglądać:
W godz. 10—18. 9315-g

MOTOCYKL „Jawa” 250,
fabrycznie nowy — sprze­
dam. Kraków, tel. 228-C3,
godz. 14—20. 9353-g

MOTOCYKL MZ, 350 po
4000 km, koloru bordowe­
go — sprzedam. Kraków,
tel. 214-02. 9543-g

FOTEL dentystyczny cr.cz

skuter „Peugeot” i DKW
125, norzedam. Kraków,
tel. 562-80, od gedz. 15—13.

DZIEWIARSKĄ maszynę
8/8Ó i 10/90 „Diamant” —

stan dobry, sprzedam. —

Kraków-Ła.giewniki, ul.
Przykopy 17a. 9518-g

SAMOCHÓD osobowy —

marki „Opel” 1/3. tanio
sprzedam. Kraków, ul.
Bogusławskiego 6.

9525-g

SAMO CII OD ciężarowy —

„Fofd” 1-tonowy, w do­
brym stanie — sprzedam
pilnie. Wiadomość: Kurek
Erazm, Sułkowice nr 553,
pow. Myślenice. 9528-g

„MOSKWICZ” typ 401, po
22.Q00 km, oraz taksometr,
sprzedam. Nowa Huta,
A-31. bl. 2 m. 77, w godz.
15—18. 9529-g

„ZUNDAPP” 500 kardan.
stan bardzo dobry — ta­
nio sprzedam. Kraków,
Łokietka 25. 9532-g

SAMOCHÓD osobowy —

„Ifa” 8, stan techniczny
bardzo dobry — sprze­
dam. Wiadomość: Kra­
ków, ul. Bujwida 2 m. 5 .

9544-g

MASZYNĘ do szycia —

„Pfaff”, prawie nową —

sprzedam. Wiadcmcść: —

Kraków, tel. 21R-13. Bi­
lińska, godz. 8—15.

9535-g

WÓZEK dziecięcy, spor­
towy. biały, zagraniczny,
sprzedam. Kraków, Bitwy
ped Lenino 5 m. 83 . tel.
586-21 . 9559-g

SAMOCHÓD — „Opel-Su
per” 6-osóbowy, sprze­
dam. — Kraków, Balicka
563 m. 2. 9563-g

SPRZEDATĘ ubranka do
Komunii św. — kremowe
i granatowe, oraz wyko­
nuję na miarę, z materia­
łów własnych i powierzo­
nych. Kraków, ul. Boh.
Stalingradu 82 — Zakład
Krawiecki — Skleip fron­
towy. 9481-g

PRALKĘ elektryczną, mo­
torek rowerowy — sprze­
dam. Kraków, Bonerow-
Ska2m.2. 9493-g

„JAWĘ” CZ 250 ccm, typ
353/04, sprzedam lub za­
mienię na „Jawę” 350 ccm
— nową. Kraików, ul. Bi­
skupia 10 m. 9. 9627-g

MASZYNĘ do wyrobu lo­
dów, pojemność 30 Itr. —

sprzedam. — Oferty 96J8
„Prasa” — Kraków, Ry-
nełk 46.

SILNIK „Moskwicza 402”,
po 13.000 km, sprzedam. —

Zgłoszenia: Kraków, tel.
578-50, do gedz. 15.

9494-g

WFM, czarny, sprzedam.
Kraków, Bałuckiego 3 m.

2, cd godz. 16.
9499-g

„IFA” F-9, najnowszy mo­
del, stan idealny, wiśnio­
wy — do sprzedania. —

Wieliczka, Rynek, koło
kościoła — sj/lep żelazny,
tel. 44 . 9502-g

MASZYNĘ „Singera” —

krytą, sprzedam. Kraków,
Krowoderska 36 m. 1.

9507-g

MOTOCYKL „WSK” —

wiśniowy, po 3.0C0 km —

sprzedam. Nowa Huta, —

B-31, bl. 8 m. 42, gedz.
16—18. 9510-g

MOTOCYKL „NSU” czte-
r ot akt — stan bardzo do­
bry, sprzedam. Tyrolski —

Kraków, Borek Fałącki, ■—
Rynek 7 m.- 3. 9511-g

„IZ” 49, sprzedam lub za­
mienię na samochód mało­
litrażowy. Kraków, Rze­
szowska 5 m. 6. 9458-g

„NSU” 2G0, sprzedam. —

Kraków, ul. Warzywna 4,
przecznica ul. Mazowiec­
kiej. 9607-g

SAMOCHÓD „P-70”, sele­
dynowy, niedotarty —

sprzedam. Kraków, teł.
323-18. 9619-g

OKAZJAr Samochód cię­
żarowy marki „Fordson”
1/2 tony — stan dobry,
na chodzie — sprzedam.
Kraków, Plac Serkowskie-

go4m.1. 9584-g

T
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SUPERNOWOCZESNĄ —

maszynę dziewiarską, —

szwajcarską „Busch”, sta­
lową, dwupłytową, z auto­
matem do robienia wzo­
rów, nową — sprzedam.
Kraków, al. Słowackiego
13b m. 75. 9606-g

MOTOCYKL „WSK”, stan

dobry, do sprzedania. —

Kraków, Dobrego Paste­
rza 34, v/ soboty, w godz.
16—19. 95S9-g

„AWO-SPORT”, sprzedam.
Kraków, tel. 311-58.

”

9597-g

FABRYCZNIE nowy —

„WFM”, sprzedam. Kra­
ków, tel. 247-82. 9594-g

SYPIALNIĘ jednoosobo­
wą, okazyjnie sprzedam.
Kraków, ul. Krowoder­
ska 63b m. 4, w gedz.
18—20 (pukać). 9623-g

ROWER „Favorit” z prze-
rzutką. prawie nowy —

sprzedam. Kraków, tel.
591-62, gedz. 21 —23.

9583-g

MASZYNĘ dziewiarską -

„Auto Knitter”, sprze­
dam pilnie. Kraków, Boh.
Stalingradu 36 m. 12, —

cfic., gedz. 16—19.
9582 g

MOTOCYKL 125, wiśnio­
wy. stan dobry, tanio
sprzedam. Kraków, yl.
Kościuszki 25 (sklep).

BIBLIOTEKĘ 1 biurko
(orzechcwe), mc-del gdań­
ski — sprzedam. Oferty
9397 „Prasa” Kralaów. Ry­
nek 46.

SILNIKI przyczepne do
łedzi cd 5—10 KM. sprze­
dam. Oferty 9534 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

DRZEWO budowlane —

sprzedam. Nowa Huta,
B-31, bl. 7 m. 14 . 9533-g

MOTOCYKLE: — „Royal”
350, „Japp” 350, górnoza-
worowe — sprzedam. Kra­
ków, Boh. Stalingradu 22
m. 1. 8275-g

POKOJ kombinowany, —

tapczap, szafę trójdzielną
(orzechową) prawie nową,
Fprzedam. Kraków, ul. Pi­
larska 19 m. 12a. 9549-g

„WSK” nowy, czerwony
— s-przedam. Kraków, ul.
Miechowska 8 m. 11. w

godz. 16-19. 9571-g

Lokale

MIESZKANIE 2-pokojowe
z kuchnią, zamienię na

mieszkanie 3 lub 4-pokc-
jowe. Wiadomość: Kra­
ków, ul. Kościuszki 24 in.
18,Ip. 9375-g

2 POKOJE z kuchnią, —

komfortowe, zamienię na

dwa mieszkania, po poko­
ju z kuchnią. Warunki do
omówienia. Oferty 9305
„Prastf” Kraków Rynek
46.

POKOJ z używalnością
kuchni, w śródmieściu
Krakowa — zamienię na

pokój z kuchnią lub du­
żą pojedynkę. Warunki do
omówienia. Oferty 9357 —

„Prasa” Kraków, Rynek
46.

SPOKOJNA, dobrze sy­
tuowana, poszukuje sa­
modzielnego. ładnego po­
koju. możliwie w dzielni­
cy Stare Miasto, ewen­
tualnie Zwierzyniec — za

zwrotem kosztów. Zgło­
szenia: Kraków 1, skrytka
pocztowa 896. 9411-g
PIĘKNY, słoneczny po­
kój, w okolicy Parku

Krakowskiego — zamie­
nię na podobny z osob­
nym wejściem, wzgl. na

garsonierę. Oferty 9306 —

„Prasa” Kraków, Rynek
46.

POSZUKUJĘ pokoju, dla
starszej osoby (kobieta).
Debrze zapłacę. Oferty —

9431 „Prasa” Kraków, Ry­
nek 46.

POKOJU, poszukuje mło­
da. pracująca panna. —

Oferty 9504 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

2 POJEDYNKI po 16 m2,
oficyna, parter — zamie­
nię na pokój z kuchnią.
Oferty 9390 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

GARSONIERĘ superkom-
fortową. okolica Parku
Krakowskiego — zamienię
na 2 pokoje z kuchnią,
superkomfortowe, * w tej
samej dzielnicy. Warunki
do omówienia. Oferty —

9477 „Prasa” fraków, Ry­
nek 46.

DWA pokoje, kuchnia, —

komfortowe, w mieszka­
niu trzy-po-kojowym —

zamienię na garsonierę.
Oferty 9356 „Prasa” Kra­
ków. Rynek 46.

POSZUKUJĘ pokoju dla
kulturalnego studenta me­
dycyny. Mogę udzielić po­
życzki. Oferty 9394 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

2 POKOJE komfortowe i
pokój z używalnością
przynależności — zamie­
nię na trzy pokoje, naj­
chętniej dzielnica Półwsie
Zwierzynieckie, Dębniki.
Oferty 9536 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

POJEDYNKĄ 17 mź. —

przedpokój (gaiz, woda), —

zamienię na pokój z

kuchnią. Kraków, ul. Kro­
woderska 72 m. 13, parter.

•«- 9406-g

SUPERKOMFORTOWY —

pokój z kuchnią, całdść
34 m’ koło teatru w No-,
wej Hucie — zamienię na

podobne, o większym me­
trażu, w Nowej Hucie —

ewentualnie w Krakowie.
Oferty 9467 „Prasa” Kra­
ków. Rynek 45.

KAWALER, poszukuje po­
koju niekrępującego. na

10 miesięcy. Czynsz do
omówienia. Oferty 9428 —

„Prasa” Kraków. Rynek
46.

KAWALER. nc-siadający
własne przedsiębiorstwo,
Doszukuje pokoju śublo
katerskieeo. Czynsz obo­
jętny — płatny z góry. —

Oferty 9429 „Presa” Kra­
ków. Rynek 46.

POKOJ z mała kuchenką,
w okolicy Parku Kra­
kowskiego i pojedynkę w

Dębnikach — zamienię na

dwa pokoje z kuchnią. —

Warunki do omówienia.
Oferty 9608 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

600 zł miesięcznie, zapła­
ci za pokój umeblowany
lub nieumeblowany —

starszy, samotny, na sta­
nowisku. Kraków, skryt­
ka pocztowa nr 86.

SAMOTNY mężczyzna, po­
szukuje w Krakowie po­
koju. Warunki do omó­
wienia. Oferty 9337 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

POKOJ w okolicy Parku
Krakowskiego, zamienię
na pokój z kuchnią lub
2 pokoje — ną dobrych
warunkach. Oferty 9316
„Prasa” Kraków, Rynek
46. ’

POKOJU niekrępującego,
w Krakowie lub Nowej
Hucie, poszukuję.- na rok.
Warunki do omówienia.

Oferty 9434 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

POSZUKUJĘ pilnie poko­
ju wolnego cci fcwaterun-
ku. Mogę udzielić pożycz­
ki 10.000 zł. Oferty 9523
„Prasa” Kraków, ftyj^ek
46.

ABSOLWENTKA AM, sa­
motna, pcszulkuje pokoju
sublokatorskiego, chętnie
w Nowej Hucie. Warunki
do omówienia. Oferty —

9531 „Prasa” Kraków, Ry­
nek 46.

UCZENNICA pracująca, —

poszukuje wspólnego po-
kGju cd zaraz. Oferty 9405
„Prasa” Kraków, Rynek
46. “

2 POKOJE z kuchnią, —

półkomfortowe, zamienię
na 3 pokoje z kuchnią. —

Warunki do omówienia.

Oferty 9483 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

SAMOTNY, — poszukuje
pokoju przy rodzinie na

jeden rok. Oferty 9512 ■—
„Prasa” Kraków, Rynek
46._______________________

MIESZKANIE 3-pokojO-
we, komfortowe, wysoki
parter, śródmieście — za­
mienię na mieszkanie
2-ipokojowe, I p., komfor­
towe, w śródmieściu oraz

pokój z kuchnią, samo­
dzielne. Oferty 9462 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

TOKOJU sublokatorskie­
go, bez mebli — poszu­
kuje inżynier, na okres
1 roku. Czynsz obojętny,
płatny z góry. Oferty 9430
„Prasa” Kraków, Rynek
46.

2 POKOJE z kuchnią, —

komfortowe, c. o., nowe

budownictwo, prży ul.
Rydla — zamienię na po­
dobne większe. Warunki
do omówienia. Kraków,
tel. 352-91. 9613-g

DOZORCOSTWO — pokój
z kuchnią, komfortowe —

zamienię na podobne pry­
watne. Kraków, Felicja­
nek10m.3. 9586-g
POKÓJ z kuchnią, samo­
dzielne w Nowej Hucie,
zamienię na dwa pokoje z

kuchnią, również w No­
wej Hucie. Wiadomość: —

Osiedle A-33, bl. 13. m. 28.

KUPIĘ mieszkanie spół­
dzielcze, reflektuję rów­
nież na mieszkanie wolne
od kwaterunku w Krako­
wie ewentualnie Nowej
Hucie. Oferty 9540 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

!4:mschoHi&ści

POSZUKUJĘ dzierżawy
dużej parceli, ogrodu -

lub małego gospodarstwa,
ogrodzonego, zabudowa­
nia nie muszą być mie­
szkalne, w Krakowie lub
okolicy, z dogodnym do­
jazdem. Dam zajęcie na

miejscu — ewentualnie
utrzymanie dla dwoiga
starszych osób. Kraków,
Bch. Stalingradu 65 m-

10, oficyny, godz. 8—13.

DOM piętrowy z ogród­
kiem na Osiedlu Urzędni­
czym. sprzeda właściciel.
Możliwość zamlamy miesz­
kania. Oferty 9476 „Pra­
sa” Kraków, Rynek 46.

5 MORGÓW ziemi oraz

dom drewniany koło My­
ślenic — sprzedam. Na-
daje sie na hodowle kur.
Cena 70.000 zł. Oferty
8904 „Prasa” Kraików, Ry­
nek 46.

GOSPODARSTWO 8 ha, 4
ha łąki, obsiane 4 ha or­
nej. ziemia II kl.. ogród
40 drzew owocowych (na­
rzędzia rolnicze), blisko
stacji autobusowej, świa­
tło elektryczne,

’ blisko

Bydgoszczy, z powodu
choroby, sprzedam. Stel-
mancwicz Józef, Łokoń
noc7... stacja kolejowa
Fordon, pow. Bydgoszcz.
CZYŻYNY - ŁĘG — par­
celę budowlana 400 arów.
riorzedam. Cena lS.O^O zł.
Borek HaHna — Nowa
Huta. C-32, bl. 3a m. 48.

PARCELE budowlana, —

Dółmorgowa. w Łęgu, przy
ul. Czyżyńskiej -- siprze-
dam. — Wiadomość: Kra­
ków Kraszewskiego 10
m. 12. 9593-g

PARCELĘ 2.170 m2 —- w

Krakowie. d~ieln<ca Grze-
^órziki — sprzę-dam. —

Oferty 9557 „Prasa” Kra­
ków, Rynek 46.

Zguby
STANDA Halina, zam. w

Krakowie, zgubiła legity­
mację studencką, wydaną
przez WSWF. 9000-g

fcGINĄŁ z dziedzińca

szkolnego — Pędzichów 13
— oswojony kruk kaleka.
Znalazca otrzyma wyso­
kie wynagrodzenie. Kra
ków, Pędzichów 13 m. 11.

8919-g
MAKOWICZ Władysław
zam. w Krakowie, O. Buj­
wida 28, zgubił legityma­
cję ZBoWiD nr 125926. wy­
daną prżez Okręg 'Kra­
ków. 9420-g

SZULC Bolesław, zam. w

Krakowie, ul. Moniusz-ki
30, zgubił legitymację
szkolną ASP, prawo jazdy,
wydane przez PMRN Wy­
dział Komunikacji w

Piotrkowie Tryb., oraz in­
ne ważne dokumenty.

9336-g

SŁOWIK Halina, zam. w

Kraikowie, zgubiła świa­
dectwo dojrzałości, wyda­
ne w 1950 r. przez
Koedukac. Liceum prze­
mysłu Gcspcdniego w

Krakowie. 9339-5

NAWIEŚNIAK Kazimierz,
zam. w Krakowie, zgubił
przepustkę stałą nr 179,
wydaną przez FWB w

Krakowie. 9382-g

KASIARSKI Bogdan, zam.

w Rzeszowie, zgubił świa­
dectwo dojrzałości nr 42,
wydane przez Liceum Bu­
dowlane Państwowej
Szkoły Przemysłowej w

Kra-kc-wie. 9388-g

WÓJCIK Stefania, zam. w

Gdowie 390. zgubiła tabli­
cę rejestracyjną samocho­
du marki „Berlet” nr

KA 49-21, wydaną przez
PPRN, Wydz. Komunika­
cji w Myślenicach.

9304-g

KUBKA Zygmunt, zam.

w Krakowie, al. Słowac­
kiego 13c m. 10. zgubił le­
gitymację, wydaną przez
Technikum Budowlane w

Krakowie. 9415-g

SWIĘTKO Franciszek. —

zam. w Krakowie, ul. Na­
dzieja 31. zgubił świadec­
two szkolne. — wydane
przez Technikum Górni­
cze w Krakowie. 9469-g

KOŚCIÓŁEK Adam, zam.

w Krakowie, zgubił świa­
dectwo szkolne nr 14/G.
Ia, wydaną przez Techni­
kum Góruipze w Krako­
wie. 9127-g

PUSKARCZYK Irena, —

zam. Myślenicach, zgu­
biła bilet miesięczny, wy­
dany przez PKS Kraków.

9443-g

HOLEWA Jan, zam. w

Nowej Hucie. A-25, bl. 2
m. 14, zgubił przepustkę
stała, wydaną przez Dział
Kadr Huty im. Lenina —

upoważniającą do wejścia
na teren Kombinatu.

9453-g

RYS Józef, zam. w Cięż­
kowicach, zgubił kartę re-

jestracyjną motocykla
„SHL” nr 1682, nr silni­
ka 20298. nr podwozia
17241. wydaną przez Pre­
zydium Powiatowej Rady
Narodowej w Chrzanowie.
— Wydział Komunikacji
Drogowej. 9183-g

KORNECKA Wanda, zam.

w Kralowie, zgubiła legi­
tymację studencka, wy­
stawioną przez Uniwer­
sytet Jagielloński.

9053-g

BALCEROWSKI Marian,
zam. w Krakowie, zgubił
legitymację studencką, —

wydaną przez AGH Kra­
ków. 8998-g

KOT syjamski (rozerwane
ucho) zaginął .przed świę­
tami. Znalazca proszony
o zwrot za wynagrodze­
niem. Kra-ków. Modrzew­
skiego 45 (Czarkowska).

9041-g

ZGUBIONO Decyzje Wo­
jewódzkiej Komisji Cen
w Krakowie, z dnia 18. II.
1958 PR-6-154-58, wydaną
Firmie Edward Becher —-

Kraków. Walerego Wrób­
lewskiego 8. 9046-g

CZWARTKIEWICZ Anto­
ninie, zam. v/ Krzeszowi­
cach — skradziono legity­
macje szkolną nr 009, —

wydaną przez Liceum Pe­
dagogiczne w Krzeszowi­
cach. 9083-g

ŁACH Włodzimierz. 7am.
w Nowel Hucie, zgubił le­
gitymacje ucz.niowską nr

156, wydana przaz ZSZ. w

Nowej Hucie. 9204-g

WŁOCH Wanda, zam.

Yreerzce Wiotkie 75. zgu­
biła przepuistkę nr 362, —

wyda-na’ przez KZPG w

Krakowie. 9209-g

PIEKARZ Tadeusz, zam.

w Krakowie, zgubił leei-
tymacie mkolna. wydaną
nrzez Technikum Budow­
lane w Krakowie.

9278 -g

NOWAK Irena. zam. w

Krakowie, zgubiła legity­
mację Sł’1*br'Wa, "wydann
nr ze z PMRN — Wydział
Oświaty w Krakowie.

9279-g

ZWINCZAK Bolesław. —

'♦am. w Krskoy.H .e .

-zgubił
ę.cTUĄńmaćję j?tprienęka nr

17S/53/G1. v*-”dang r»rzp’
Akademie Górniczo-Hut­
niczą w Krakowie.

ZAGINAŁ pies — pekiń­
czyk. włos rudy. Łaskawe­
go 'ńnala^ce proszę o po­
wiadomienie wynagro­
dzeniem. Kraków. Grze-
Fórzedka 4 m. 10, — tel.
218-56. 9241-g

WALCZAK Mieczysław,
zam. w Krakowie, zgubił
świadectwo czeladnicze,
wydane przez izbę Rz<=
mieślniczą w Krakowie.

9242-g

DOBOSZ Ludwik, zam.

Czechówka 134, — pow.
Myślenice. — zgubił w

styczniu 1059 r. kartę rze­
mieślniczą wydaną przez
Izbę Rzemieślniczą w

Krakowie, dnia 26. IV.
1957 r. 9573-g
SZYMAŃSKI Józef, ^am.

W Krakowie, ZatorsM^' 17,
zgubił legitymację, wy­
daną przez Ubezpieczalnię
Społeczną w Krakowie,
W 1938 r. 9554-g

WDNIU8.IV.1959r.w
tramwaju nr 8, pozosta­
wiono) teczkę z dokumen­
tami; wyciągi posiadłości,
umowy kupna, mapki i
inne. Łaskawy znalazca
proszony jest o zwrot do­
kumentów za wynagro­
dzeniem na adreś: Gąsior
Jan. Opa-tjkowice 65, p-ta
Kraków 12. 9186-g

WTORKOWSKI Aleksan­
der, zam. w Krakowie, —

zgubił legitymację stu­
dencką nr 63. wydaną
przez WSR Kraków.

9501-g

DURCZEWSKI Sławosz,
zam. w Krakowie, zgubił
legitymacje studencką, nr

888/M. wydaną przez Po-i
litechnikę Krakowską.

9506-g

ZOLICH Antoni, zam. w

Krakowie, ul. Zwierzy-?
niecka 23 m. 8. zgubił le­
gitymację nr 334795. wyda­
ną przez DOKP Kraków,
legitymację studencka. -—

wydana przez Politechni­
kę Krakowską, książeczkę
PKO. 9011-g

SOLEK Mieczysław, zam.

w Krakowie, zgubił nu­
mer rejestracyjny moto­
cykla „WFM” KR 0678. —

wydany przez Prez. MRN
miasta Krakowa — Wy­
dział Komunikacji Drogo­
wej. 9616-g

Różne

ZGUBIONYCH psów —

właściciele są proszeni o

obejrzenie zwierząt, znaj-
dniacvch się w Azylu —

Kraków, ul. Brodcwlcza
13. 9534-g

MAGISTER praw najle­
piej zredaguje sprawy —

podatkowe, administra­
cyjne i Inne. Prowadzi
dział przepisywania na

maszynie. Kraków, Grodz-,
ka 27. tel. 593-14 .

CHROMOWANIE. niklo­
wanie — wykonuje ,,Elćk-
trcchrom” Kraków. B011.
Stalingradu 12, oficyna

8434-g

FRYZJERZY męscy Jan
i Józef z firmy — „Ju­
trzenka" ul. Straszew­
skiego 24 pracują obecnie
— Kraków, Pi. Domini­
kański 2.

'

8914-g

PŁASZCZE nylonowe —

naprawia solidnie, szybko,
tanio — pracownia Kra­
ków słowiańska 4 — bo­
czna Długiej,

9026-g

7 DNI trwa czyszczenie
Garderoby na sucho — od­
danej do Chemicznej Pral­
ni — Kraków, Kościuszki
25. 2087-g

PODANIA,''prośby — ni­
sze, tłumaczenia wykonu­
je, Terlecki — Kraków,
Floriańska 55, obok Bra­
my Floriańskiej. 9385-g

POPROWADZĘ — punkt
usługowy prywatny, z za­
kresu drobnych napraw
mechan.- ślus. monter.-
elektr. Oferty 9376 „Pra^
sa” Kraików, Rynek 48.

POMIESZCZENIA ńa mo­
tocykl w Nnwej Hucie —

poszukuje. Ofcty 9416 —

‘.Prasa’’ KrśfcĄw. Rynek
46.

POSIADAM — całkowite
urządzenie zakładu fry-
zierskiego damskó-mes-
kiego — sprzedam lub
Drz.ystauie do spółki. —

Zgłoszenia' Kraków. Fili­
pa8m.7. 9439-g

TELEWIZYJNE, samocho­
dowe. radiowe aparaty
— naprawa — strojenie. —

przeróbki — instalacje
anten telewizyinych —

noeotnwie techniczne —

Zakład Elektro i Radio­
techniczny. Kraków, ul.
Szewska 13. tel. 546-43. —

Przyjmuje się również
zlęoenia spoza Krakowa.

9446-g

SZOPA do wynajęcia. —

Kraków; Krowoderska 62
m. 6. 9496-g

PODANIA, rzemieślnicze
kalkulacje, renty — prze-
nisywainie na maszynie —

załatwiają ..Prawnicy" —

Kraków, Zwierzyniecka
23. 9617-g

UDZIAŁ w dobrze pro-
nnrruiacej hucie szklą
k/Kraikowa — srtfzedam.
Cena 120.ooo zł. Zysk mie­
sięczny 10 proc. Oferty
pisemne: ..Prasą” Kra­
ków, Rynak 46 dla nr

9575.

POSrADAM koncesje na

taksówkę 1 taksometr —

oczekuje prooozycji. —

Oferty 9587 ..Prasa" Kra-i
ków, Rynek 46.
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Skąd płynie
I&UIICAMI

Jak psu z gardła...
...wyciągnięte — wyglądają

7 suknie, płaszcze i kostiumy
Z przeceny na stoiskach w

PDT. Trudno

się nawet zo­
rientować co do
fasonu — kro­
ju, jeżeli całość
jest dosłownie
wymiętoszona.

Dlatego też cho­
ciaż ceny na

karteczkach są
bardzo zachę-

zł letnie sukien-cające (od 85
ki), to jednak ryzykantów a

raczej ryzykantek, które waży­
łyby się nabyć takie „coś" jest
mało.

Czy naprawdę tego rodzaju
rzeczy jak suknie, kostiumy
itp. nie mogłyby być wypra­
sowane? Wtedy można by na­
ocznie stwierdzić czy są to

„buble" czy też tylko, jak to

głosiły komunikaty, artykuły
posezonowe, (ol)

Olica Dolnych Młynów wzię­
ła swą nazwę od młyna,

który tam niegdyś istniał. O-
becnie młyny znajdują się da­
leko poza centrum. Mąki też
nie produkuje się tak, jak za

czasów króla Ćwieczka.
Zakładom Młynarskim w

Krakowie podlegają trzy mły­
ny: przy ul. Zabłocie, w Bień­
czycach i w Wieliczce. Do nie­
dawna istniał jeszcze czwarty
młyn w Bieżanowie, który

V „Jagiellonce**
W holu Biblioteki Jagiellońskiej

otwarta została wystawa prac nie­
dawno zmarłego prof. UJ — Ka­
zimierza Moszyńskiego. M . in. wy­
stawiona jest tu jego ostaitnia

praca, wydana przed kilkoma

miesiącami pt. „Człowiek. Wstęp
do Etnografii Powszechnej i Et­
nologii”.

' -X- .'

Pokazane są również czasopisma
„Lud słowiański”, „Prace i ma­
teriały etnograficzne” oraz trzy-
tomowe cenne dzieło zarówno dla

polskiej jak i światowej nauki na

temat kultury ludowej Słowian.

wskutek rozbudowy linii ko­
lejowej uległ likwidacji. Po­
tencjał przemiałowy wymie­
nionych zakładów wynosi 196
ton ziarna na dobę. Tu trze­
ba koniecznie dodać, iż zdol­
ność produkcyjna młynów z

każdym rokiem wzrasta dzięki
modernizacji urządzeń. Jak
informuje dyr. zakładów W.
Tokarczyk, w ostatnich la­
tach dokonano przebudowy
wszystkich placówek. Ponadto
młyn przy ul. Zabłocie zauto­
matyzowano, a w Bieńczycach
wybudowano magazyn — si­
los zbożowy. Ów młyn wkrót­
ce zostanie zelektryfikowany
(obecnie pracuje na parę).

W poprzednich latach trud­
no było o kwalifikowanych
młynarzy; ostatnio nowych

kadr zakładom dostarczają te­
chnika młynarskie we Wro­
cławiu, Toruniu i Kwidzyniu.
Oczywiście absolwenci muszą
przejść praktykę pod okiem
doświadczonych młynarzy. —

Niestety takich speców w Kra­
kowie jest niewielu, a z in­
nych terenów nie można ich
sprowadzić z uwagi na brak
mieszkań.

Mimo wielu trudności za­
kładów — na pierwszym miej­
scu trudności mieszkaniowe
— załoga pracuje dobrze. Wy­
razem tego jest zdobycie przez
zakłady na ostatnich Targach
Poznańskich pierwszego miej­
sca za jakość produkcji, a za

przedterminowe wykonanie
planów — pełna premia w wy­
sokości jednej pensji, (waś)

Ostatnio w Zarządzie Oddziału Miejskiego PCK w Krakowie od­
było się przekazanie darów amerykańskiego

‘

niemieckiego mło­
dzieżowego Czerwonego Krzyża 8-tu krakowskim szkolnym kołom
PCK. Paczki zawierały pomoce szkolne jak ołówki, kredki, gum­
ki, bruliony, zeszyty itp. przedmioty użytku osobistego oraz za­
bawki. Koła, które je otrzymały stanowią najlepszy aktyw PCK
na terenie naszego miasta. Na zdjęciu wlceprzew. Komisji Młodzie­
żowej PCK inż. mgr L. Ciężki i kler, oddziału miejskiego PCK
Br. Ciepiela wręczają dary młodzieży. Fot. J. Lewicki.

Co" e -» Kiedy
Pierwsze

Już niedługo salon
z nowoczesnymi meblami
~1 wolennicy nowoczesnych
*- mebli przyjmą tę wiado­
mość z zadowoleniem. W pier­
wszej połowie . maja zostanie
otwarty w Nowej Hucie (B—31
bl. 10) duży, bo ok. 400 metrów
kwadr, powierzchni liczący,
salon meblowy. Będą tam

sprzedawane wyłącznie meble
o najnowocześniejszych kształ­
tach, produkcji m. in. Bydgo­
skich Fabryk Mebli, Zakładów
Mebli

Sp-ni
skiego

Giętych w Radomsku,
Stolarzy im. Waryń-
w Kalwarii.

Przygotowania
lit psst-ktttrtsi

esperantystów
W środowisku esperanckim na­

szego miasta trwają intensywne
przygotowania -do tzw. post-kon-
gre3U, który odbędzie się w Kra­
kowie w pierwszej połowie sier­
pnia br. W tym cż<vie — po ob­
radach Światowego Kongresu E-

sperantyStów, jakie będą miały
miejsce w Warszawie — przybę­
dzie. do Krakowa ok. 1.500 espe-
rantyśtów zagranicznych. Program
krakowskiego „pośt-kongresu” c-

bejmuje poza zwiedzeniem miasta
i obejrzeniem w Teatrze Słowac­
kiego „Halki” (wystawionej w jęz.
esperanto), również szereg innych
imprez.

Celem zapoznania się z progra­
mem przybył do Krakowa sekre­
tarz kongresów esperanckich Gian
Carlo Fighiera (Włochy) oraz pre­
zes Zarządu Głównego PZE —

Andrzej Rajski. Goście, w toywa-
rzystwie esperantystów krakow­
skich dokonali wizji lokalnej tra­
sy wycieczek „post-kongreso­
wych”, które prowadzić będą
przez Zakopane do zamku w Nie­
dzicy. Stąd nastąpi spływ Dunaj­
cem. Dalsze wycieczki obejmą
Wieliczkę, Nową Hutę i Oświęcim.

W salonie wybór mebli bę­
dzie bogaty; dwukolorowe no­
woczesne sypialnie, tapczany
ze specjalnymi przystawkami
do chowania pościeli, efektow­
ne pokoje kombinowane, roz­
kładane kanapy, kwietniki,
komplety — na które składać
się będzie po 7 taborecików,
z tych każdy o innym kształ­
cie itp. Będą ponadto wyszko­
leni sprzedawcy oraz szereg
„akcesoriów”, służących do
zagospodarowania mieszkania;
więc kołdry, poduszki, ozdo­
by z ceramiki, kilimy.

Pawilon o podobnym cha­
rakterze powstanie również
przy ul. 18 Stycznia. Jest on

obecnie w budowie i prawdo­
podobnie z końcem tego ro­
ku

Wydział Studentów Zagra­
nicznych przy Radzie O-

kręgowej" ZSP oraz Zarząd
Miejski TPPR postanowiły
zorganizować ośrodek, w któ­
rym młodzież z zagranicy, stu­
diująca w Krakowie, mogłaby
odbywać spotkania z sobą,
swoimi wykładowcami oraz z

młodzieżą polską.
W sobotę w Klubie Przy­

jaźni TPPR odbył się wieczo­
rek zapoznawczy. Wzięło w

nim udział około 80 studentów
z kilkunastu krajów m. in.
ZSRR, Czechosłowacji, Alba­
nii, Bułgarii, Japonii Chin,
Korei. Przy małej czarnej po-

; szczególne grupy studentów
popisywały się śpiewem swych
pieśni narodowych, recytacją,

spotkanie
opowiadaniem dowcipów. Za­
bawa taneczna (niestety mało
było dziewcząt) zakończyła tę
miłą imprezę. Rolę „gospoda­
rza domu” pełnili: przew. Wy­
działu Studentów Zagranicz­
nych Bułgar Kynczu Kynczev
— student Politechniki i p.
Jerzy Borzęcki — pracownik
TPPR. (Waś)

Netatnik krakowski
Zwiedzamy Kraków. Dziś,

we wtorek B. Schónborn omówi

polichromię i witraże St. Wy­
spiańskiego w kościele Francisz­
kanów. Zbiórka na Placu Wiosny
Ludów przed pomnikiem
Punktualnie o godz. 16,30.

Miesięczny przegląd

Dietla.

wyda-

(wz)

zostanie oddany do użytku.

(lov)

W Miku

W .auli I Liceum im. Nowo­
dworskiego odbyło się spotkanie
znanego krakowskiego literata Ja-
lu Kurka z młodzieżą. Podczas

spotkania Jalu Kurek opowiedział
swoje przeżycia z czasów gimna­
zjalnych, kiedy to był on ucz­
niem... Liceum Nowodworskiego,
mówił o swej twórczości i — na

zakończenie — rozdzielił dziesiątki
autografów między uczestników

tego miłego wieczoru.

Piskląt ciągle mało
\V7 inkubatorach Krakow-
’’

skiego Przedsiębiorstwa
Wylęgu Drobiu w

'

obecnym
sezonie wiosennym wylęgło
się już 141.000 piskląt. Wylę­
garnie pracują lepiej niż w

ubiegłym roku — uzyskują
65,7 proc, wylęgu, podczas gdy
wyniki ubiegłoroczne sięgały
G5 proc.

por-
cze-

przy
może

Zapotrzebowanie na kurczęta
jest ogromne. Na swoją
cję kurcząt z inkubatora
kają fermy hodowlane, koła
gospodyń, kółka rolnicze,
czym zapotrzebowanie
być pokryte zaledwie w 1/5.

W tym miesiącu otwarty zo­
stanie nowy duży zakład w

Nowej Hucie, który „ponad­
planowo” wyhoduje 50.000
kurcząt, co jednak nie nasyci
całkowicie rynku, (j)

oiw&arńw!
Tego roku do Ogrodu Bota­

nicznego — jak 1 gdzie indziej
— wiosna zawitała wcześniej.
Zazieleniło się, zakwitły pierw­
sze rośliny i krzewy. Może­
my je oglądać, ponieważ O-
gród został już otwarty dla
zwiedzających od godz. 10—18.

(waś)

Rentgen już czynny!
Stacja Pogotowia Ratunkowego

zawiadamia, że aparat rentgenow­
ski, znajdujący się w Oddziale

Chirurgii Urazowej Stacji, jest
Już na nowo czynny. W związku
z tym przyjmuje się bez ograni­
czeń zgłoszenia chorych, którzy
wymagają prześwietlenia.

Miesięczny przegląd wja­
rzeń międzynarodowych — omówi

dziś

przy
J. Pelczairski.

Filozofia i nauka w Grecji
Starożytnej. Z zagadnieniem tym
zapozna nas jutro, w środę .o

godz. 17,15 w PAN przy ul. Sław­
kowskiej 17 — pro^ dr M. Plezia.

Jutro o godz. 13 w Klubie

TPPR przy Rynku Gł. 20 odbę­
dzie się z inicjatywy Kuratorium
i Woj. Żarz. TPPR — konferen­
cja .dyrektorów szkół wszystkich
stopni, inspektorów oświaity oraz

nauczycieli z Krakowa i woje­
wództwa.

Prof. dr I. Fomlński z Uni­
wersytetu w Glasgow wygłosi ju­
tro o godz. 19.15 w Klinice Chorób
Wewn. przy ul. Kopernika 15 od­
czyt pt. „Patogeneza schorzeń

gronkcwcowych”.

Uwaga! Wydział Zatrudnie­
nia i Spraw Socjalnych RN pro­
wadzi werbunek pracowników
n 1cwykw alifikowanych (mężczyzn
i kobiet od lat 16) do pracy w

PGR-ach. Informacji udziela Wy­
dział, Kraków, ul. Józefińska 14,
pok. nr 9.

Przypominamy, że wkrótce

upływa termin wpłat na II rzut

węgla. Radzimy się pospieszyć!
Kurs brydża dla początkują­

cych prowadził będ,z’e KDK w

dni.ach od 20 kwietnia do 20
czerwca. Zapisy przyjmuje sekre­
tariat KDK Rynek Gł. 27 w godz.
od9do20.

MPiKo godz. 19 w Klubie
ul. Jagiellońskiej

' 1 — red.

Teatry
SŁOWACKIEGO: godz. 18 „Pan.

na Maliczewska” (przedst. zamkn.).
KLUB ZZK: 18 „Lis i winogrona”
(przedst. zamkn.) . MODRZEJEW­
SKIEJ: 19.15 „Stracone zachody
miłości”. KAMERALNY: 19.15

„Skiz”. ROZMAITOŚCI: 16.30

„Czarodziejska rzepka” (przedst.
zamkn.); 19.45 „Czy mamy się ro­
zejść”. LUDOWY; 19.15 „Burza”.
RAPSODYCZNA: 18 „Beniowski”.
TEATR 38: 20.15 „Czekając na Go­
dota”. MUZYCZNY, GROTESK^.,
KOLEJARZA — nieczynny.

Kina
APOLLO: godz. 15.45, 13, 20.15

„Bohaterka dnia” (wł). UCIECHA:

15.45, 18, 20.15 „Cadet Rousselle ’

(fr,). — SZTUKA: 15.45, 18, 20.15
..Bezkresne horyzonty” (fr.) . WAN­
DA: 15.45, 18, 20.15 „Wakacje z Mo­
niką” (szwed.). WOLNOŚĆ: 15.45,
18, 20.15 „Rzymskie wakacje?’
(USA). WARSZAWA: 15.45, 18, 20.13

„Każdy może mnie zabić” (fr.).
WRZOS: 15.30, 17.45, 19.45 „Łapać
złodzieja” (hind.). KRAKUS: 15.45,
18, 20.15 „Minuta zwierzeń’” (fr. -wl.)
ŚWIT: 18, 18, 20 „Pan Anatol szu­
ka miliona” (poi.) .

— MAŁA
SALA ŚWITU: 15, 17, 19.15 „Helena
I mężczyźni” (fr.). ŚWIATOWID:
15.45, 18, 20.15 „Rzymskie opowie­
ści” (w!.) . MAŁA SALA ŚWIATO­
WIDA: 15, 17, 19.15 „Dziewczęta
z FlÓreftdji” (Wl.). — ISKIERKA:

17.30, 19.45 „Ostatni akt” (austiń).
ZUCH I TĘCZA — nieczynne. —

ZWIĄZKOWIEC: 17, 19. „Rasho-
mon” (jap.). CHEMIK: 19: „Głów­
na ulica”. MIKRO: 17, 19.30 „Mal­
wa” (radź.) . KULTURA: 20 „Tań­
czymy wśród gwiazd” (austr.). —

DOM ŻOŁNIERZA: 17, 10.30 „Na­
talia” (fr.). ROTUNDA: 16, 18, 20
„Ciernista droga” (radź.). MELO­
DIA: 16, 18, 20 „Czerwona oberża’’

(fr.) . KLEPARZ; 16, 18, 20 „Ste­
wardessy” (NRF). MINIATURKA:

15, 16 Program dla dzieci 17,
18.30, 19 „Zycie jest piękne”, „Ge­
nerał śmierci”. SFINKS: 16, 18,

Sreifa Literacka
inna niż zazwyczaj

Takiej Środy jeszcze w Klubie

Literackim, przy ul. Krupniczej
22, nie było. Tym razem przemówi
nie tyle sam autor, ile... głośnik.
Z taśmy magnetofonowej odtwó-
rzone będą bowiem trzy reportaże
radiowe red. Jacka Stwory: „Po­
dróż do ziemi zwykłej”, „Dzielni­
ca Szwarckopów” 1 „Wojciech i

nieznajomi”.
Początek: godzina 18-ta. (lov)

Zamiast„Gwardii u

Film — to niewątpliwie jed­
na z najulubieńszych rozry­

wek młodzieży. Dowód? Duży
procent młodzieży zapełniają­
cej widownię wszystkich kin
krakowskich.

Dotychczas młodzież po­
siadała własne kino „Gwar­
dię”. Obecnie lokal ten znaj­
duje się w remoncie, a po od­
nowieniu jego charakter zo­
stanie zmieniony — przesta­
nie być kinem młodzieżowym.
Na decyzję tę wpłynął kryzys
filmów przeznaczonych spe­
cjalnie dla młodzieży. Pozy­
cje młodzieżowe stanowią zni­
komy procent ogólnej liczby
filmów, W pierwszym kwarta-

le bieżącego roku było ich za­
ledwie trzy. Zresztą nie tyl­
ko nasze miasto i wojewódz­
two pozbawione . jest tego ro­
dzaju pozycji. Filmów mło­
dzieżowych jest coraz mniej,
i to nie tylko w skali ogólno­
krajowej. Na własną produk­
cję trudno liczyć, zaś wybór
wśród obrazów zagranicznych
jest coraz bardziej ograniczo­
ny. — Jak widać produkcja
ich nie opłaca się. A szkoda...

Wobec tak szczupłego reper­
tuaru młodzieżowego absur­
dem byłoby opieranie na nim
kina do pewnego stopnia wy­
dzielonego. Gdyby bowiem ja-1 siebie,
ko takie nadal oozostalo. na- 1 oroduc

leżałoby przerzucać tu filmy
z ogólnej puli dozwolone dla
młodzieży i z nich tworzyć
repertuar kina. W takim wy­
padku jednak utrzymanie go
pod szyldem — „młodzieżowe”
stałoby się czystą fikcją.

Wobec tego Wojewódzkie­
mu Zarządowi Kin pozostało
jedyne wyjście: wydzierżawić
od Młodzieżowego Domu Kul­
tury kino „Zuch” o niewielkiej
ilości miejsc, gdzie tygodnio­
wo wyświetlanych będzie tyl­
ko 10 seansów.

Jest to najsłuszniejsze wy­
brnięcie z sytuacji. Lepsze zna­
lazłoby się wówczas, gdyby
młodzież miała
bardziej
pozycji

Do Krakowa powrócił po
występach w Czechosło­

wacji chór „Echo” Kraków:
skiego Domu Kultury. Chór
wystąpił w Pradze oraz iw
innych czeskich miastach,
przyjmowany przez publicz­
ność nader serdecznie. M. in. w

Pradze zespół podejmowany
był przez zastępcę przewodni­
czącego Rady Narodowej mia­
sta Pragi Bucky’ego
tache kulturalnego
Ambasady.

„Echo” zaproszone

pozdrowienia nadesłane nam

znad Wełtawy, (b)

oraz ąt-
Polskiej

większy i
różnorodny wybór

przeznaczonych dla
. . . Ale to już zależy od

ko takie nadal pozostało, na-1 producentów, (bp)

zostało
prze.z czeskich nauczycieli —

podobny«czeski zespół przyje-
dzie do Krakowa z rewizytą
w lipcu br.

Zespołowi towarzyszył zast.
kier. Wydz.. Kultury RN m.

Krakowa mgr T. Starzec.
Zespołowi dziękujemy za

Krakowska
Drukarnia Prasowa

Wielopole 1
C—3

Znikały
pomarańcze i cytryny

Pierwszy Komisariat MO w Kra­
kowie wpadł na trop kradzieży
cytryn i pomarańcz, systematycz­
nie dokonywanych przy rozładun­
ku wagonów kolejowych na sta­
cji PKP Kraków-Grzegórzki. Na­
kazem Prokuratury Wojewódzkiej
zostali aresztowani pracownicy
ZSS „Społem”: Stefan Raff —

kierownik biura handlowego, Lu­
dwik Świerk — kierownik dzlńłu

spożywczego, Jan Dyjak i Michał
Dumka — referenci dostaw, Zy­
gmunt Straszak — magazynier o-

raz Jerzy Śliwiński — pracownik
dyrekcji PSS „Południe”, Broni­
sław Widłak — konwojent PSS
Stefan Dyba — kierownik sklepu
PSS nr 52, Józef Tatarczyk — pra­
cownik biura regulacyjnego Sta­
cji Kolejowej PKP Grzegórzki.

Straty spowodowane kradzieżą
zostaną dopiero ustalone. Docho­
dzenia prowadzi I Komisariat Ko­
lejowy MO, (maJ)

20 „Opuszczeni” (wV). AKTUAL­
NOŚCI, PI. Centralny: 15 Program
dla dzieci; 16, 17.30 „Podwodny
reportaż”, „Jadowite żmije”, „Za­
mach na Kutscherę”; 19 „Królo­
wa Margot”.

Talewizja
Na środę: godz. 18.10: ,,Muzeum

w Pszczynie” — rep. 18.40: Film.
19: Dziennik. 19.20: „U ciekł a ml

przepióreczka” — sztuka Stefana

Żeromskiego.
UWAGA! Za ewentualne zmia­

ny, które w ostatniej chwili zo-

stają wprowadzane w repertuarze
teatrów, kin 1 telewizji, redakcja
nie blerze odpowiedzialności.

Wysławy
MUZEUM ETNOGRAFICZNE!

„Obrzędy 1 zwyczaje ludowe1’

(9—16). DOM MATEJKI (10-15).
DOM SZOŁAYSKICH: „Galeria
malarstwa i rzeźby” (10—15). —•

DOM PLASTYKÓW; ,.Wystawa
obrazów Leona Getza”. PAŁAC

SZTUKI: „Wystawa zbiorowa

prac: Zawadowskiego, Walczow-

skiego i Winklera.

Hyt&my
CHIRURGICZNY; Kopernika 21.

POŁOŻNICZY: Prądnicka 37. IN­
TERNISTYCZNY: Kopernika 17.

OKULISTYCZNY: Kopernika 38.

NEUROLOGICZNY; Botaniczna 3.
GRUŹLICZY dla. kobiet: Skaw‘ń-
ska 8, dla mężczyzn: Zakrzówek.
POGOTOWIE MILICYJNE teł. 0-7 .

STRAŻ POŻARNA tel. 0-8. POGO­
TOWIE RATUNKOWE tel. 0-9. —

NOWA HUTA: POGOTOWIE MI­
LICYJNE tel. 411-11. POGOTOWIE
RATUNKOWE tel. 422-22. STRAŻ
POŻARNA tel. 433-33.

jłplebt
Floriańska 15, Łobznwska 20,

stradom 2, Konopnickiej 3, Al. 29

Listopada 17, PI. Boh. Getta 18,
Dzierżyńskiego 36 b. Nowa Huta
Osiedle A-31, bl. 3 -B.

Sladfo
na wtorek, 14 bm.:

Godz. 16.45; Dziennik. — 17.00:

Słuch, dla dzieci. 17.20: Arie ope­
rowe. 17.50: Koncert życzeń. 18.25:

„O problemach młodzieży”. 18.35:

Muzyka i aktualności. 19.00: Przy
pracy detektywistycznej. — 19.30:

Koncert chóru ń capella PR. 19.50:
Radio-reklama. 20.03: Z kraiju i ze

świata. 20.27: Kronika sportowa.
20.40; Beethóven: Sonata C-dur

op. 53. 21.10: ,,Loteria szlagierów'.
22.05: Wiadomości. 22.10: „O czym

pisze prasa literacka”. 22.20: Mu­
zyka dawnej Polski. 22 .40: Muzy­
ka tan, 23.00: Koncert symfon. —

23.50: Wiadomości.
na środę. 15 bm.:

Godz.: 6.30: Dziennik. 6 .50: Gim*

nastyka. 7.00: ,,Radio-reklama”.
7.30: Dziennik. 8 .30: Wiadomości.
8.45: Duet fortep. 9 .00: Aud. dla
klas I i II. 9.20: Gra Zespół Melo-

dyków. 9 .40: ,.2ródło krasowe”

opow. 10.00: koncert muzyki po­
ważnej. 10.30; Opow. z niedalekiej
przeszłości. 11.00: Aud. dla klasy
IX. 12 .04: Wiadomości. 12.35: Pio­
senki. 15.00: Wiadomości. 15.10:
Melodie na organach kinowych. —

15.30: „Błękitowi sztafeta”. 16.00:

Program z Rzęsowa.
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SKRUCH

,u-

moje założenia takty-
słuszne”. A wszyscy
żewmeczutym—co

zresztą cała prasa
Cracovia grała zdecy-

świadkami niejednej niespo­
dzianki.

i
I
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w klasieI•

i w klasie mi-;
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Wawel). Wśród !
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“Brawo II-ligowcy
*W1śła „cfzfacfy

■*D8fensywa nierówna „defmywie"
Dziś bez nazwisk

SKAPITULUJE czy nie skapituluje? Nie... Gro-
. newski nadal utrzymał mit o „zaczarowaniu'

swej bramki i po 4 kolejkach spotkań mistrzow­
skich w ekstraklasie drużyna gdańskiej Lechii
zajiriuje drugie miejsce w tabeli bez straty bramki.

Napastnicy Cracovii robili co mogli, ale niewiele
. mogli i zaledwie 1 pkt. urwali przeciwnikom. Do­

bre i tQ...

Gorzej z Wisłą. Nie chodzi

wprawdzie o porażkę w Za­
brzu, ńa którą byliśmy w za­
sadzie przygotowani, lecz o

styl w jakim ją ponieśli pił­
karze „czerwonych”. W sumie
obie krakowskie jedenastki
okupują 10 i 11 miejsce w ta­
beli, z małymi widokami na

poprawę.
*

Jaśniejszą plamą na tego­
rocznych występach naszych
ligowych piłkarzy są wyniki
uzyskiwane przez drugoligow-
ców. Piłkarze Wawelu
remisu z Legią Krosno

Utrzymują się na czele
a tuż za n<ni kroczy
Tarnów. Oby jaskółki te zwia­
stowały wiosnę.

*

Na trzecim froncie, w

„Swojskim 1 gronie” padło. kil­
ka ciekawszych wyników. Pił­
karze Dębskiego stracili
pierwszy punkt i w tabeli po
piętach depczą im drużyny
Kabla i Hutnika N. H. (o 1

pkt. mniej) oraz Garbarnia

(mniej o 2 pkt.). Do zakończe­
nia mistrzowskiej batalii po­
zostały „jeszcze” 32 serie
spotkań i będziemy na pewno

| W TELEGRAFIC2NTW $
£

:•»;

0 W mistrzostwach gimna­
stycznych juniorek wojewódz­
twa krakowskiego, w poszcze­
gólnych klasach tytuły zdoby-j
ły: w klasie III Katra, w

’ ’

sie II Atlew.cz,
Apostolska
strzowskiej Hradecka (wszy-
kie WKS
chłopców w grupie młodzieżo­
wej Ostrzerha MKS MDK. vi

<►
o

<k

< > klasie III Ablewicz i w klasie
4 ► II Bartusik (obaj Wawel), (p)
O

*

Echa minionej niedzieli nie

przyniosły jednak powiewu
wiosny, na który z utęsknie­
niem oczekiwaliśmy... Widow­
nia wypełniająca po brzegi
stadion przy al. Puszkina nie

była zbudowana grą swych
pupilów i opuszczała stadion
zawiedziona. Wprawdzie w

myśl zasady: „grosz do gro­
sza” i 1 pkt. stanowi pewien
dorobek, ale apetyty krako­
wian były przed niedzielą
znacznie większe.

*

W poniedziałkowym „Tem­
pie” zamieszczono wywiad z

trenerem Cracovii p. M. Ma-

tyasem: „Gdyby wszystkie
drużyny w Polsce stosowały
„murowanie” własnej bramki
i liczyły tylko na .przypadko­
wy wypad, który dałby im e-

wentualne zwycięstwo, to za

rok lub dwa, poziom piłki
nożnej u nas syadłby o dwie
klasy”. Potwierdza to on. w

wywiadzie dla „Echa”, mó­
wiąc m. in.: „Jeśli chodzi o

Lechię to uważam, że stoso-

tańowska

mistrzynią Pulski
OSTATNI dzień finałowego

meczu o szachowe mistrzostwo
Polski kobiet rozpoczął się do­
grywką odłożonej partii z pią­
tej rundy. Po 48 posunięciach
przeciwniczki zgodziły się na

remis. W szóstej i ostatniej
partii meczu Konartcowską
(Kraków) grając białymi po­
konała Ulmanowiczową i zdo­
była tytuł mistrzyni Polski

Uzyskała ona 3,5 pkt. a Litma-
nowiczowa — 2,5 pkt. Konar-
kowska ma zaledwie 20 lat a

w szaichy gra od sześciu lat.

wanie takiej „obrony Często­
chowy” nie ma najmniejszego
sensu”. .

Mimo ogromnej sympatii dla p.
Michała pozwalamy sobie przy­
pomnieć, że po meczu Cracovii
w Bytomiu z Polonią twierdzi!
on: „Koncepcja wzmocnionej de­
fensywy zdała egzamin” lub
ważam, że
czne były
pamiętamy,
podkreślała
krajowa —

dowanie defensywnie.
Czy wobec tego inne kryteria

oceny taktyki gry stosować ma­
my w stosunku do Lechii a inńe
do Cracovii czy Wisły? Czy tylko
naszym drużynom wolno grać de­
fensywnie? Oczywiście, że to
bzdura... Każdy gra tak jak jemu
wygodnie 1 jak umie. Bowiem
każda taktyka jest dobra, jeśli
przynosi korzystne efekty i „mie­
ści” się w ramach przepisów.

W konkretnym wypadku uważa­
my nawet, że Lechia o cale niebo

przewyższa umiejętnościami gry
defensywnej obydwie krakowskie

drużyny. Potwierdzają to zresztą
wyniki Cracovii w Bytomiu (mi­
mo że koncepcja trenera zdała
podobno egzamin, a grający jako
. .dubel stoper” Mazur pozwoli!
Kempnemu strzelić dwie bramki)
i Wisły w Zabrzu (gdzie „pomysł”
p. Kosy doprowadził do klęski).

łl*

Krakowscy kibice są zmien­
ni jak „chorągiewka”. Dziś

wychwalają trenera czy za­
wodnika X pod niebiosa a ju­
tro psioczą nań ile wejdzie.Ó ile jednak trenerzy pracują
na ogól z całym poświęceniem
(przykład trenera M. Matyasa,
który ze zlepka 11 zawodni­
ków scementował już córą z

lepszy zespół), o tyle niektó­
rzy piłkarze traktują grę jako
środek zdobywania pieniędzy
i nie przywiązują dużej wagi
do odpowiedniego trybu życia.
Wprawdzie nie jest,to, temat
do „Echa minióńej niedzieli”,
ale sprawa jest paląca i sy­
gnalizujemy zarządom po­
szczególnych klubów, że nie­
którzy zawodnicy ligowi zna­
leźli sobie nową „przystań”
w kawiarence „Kolorowa”,
gdzie spędzają bezczynnie dłu­
gie godziny. Są także i tacy,
którzy 'korzystając z toleran­
cji w klubach pozwalają sobie
na swoiste „gaszenie pragnie­
nia”, a efekty tego widać wy­
raźnie później na boisku.
Chcecie poznać ich nazwiska?
Proszę... po tym ostrzeżeniu

zaczniemy nimi sypać. Cho­
ciaż cieszylibyśmy się, gdyóy
nasza przestroga odstraszyła
„lekkomyślnych chłoptasiów”
i przypomniała im o pewnym
punkcie nie praw, ale obo­
wiązków piłkarza.

OBSERWATOR

Pierwszy kibic Cracouii — to

brzmi dumnie. W jubileuszo­
wym roku (40-lecia pracy ar­
tystycznej) znanego aktora
scen krakowskich Tadeusza
Wesołowskiego — wielkiego
kibica Cracouii, zarząd biało-

czerwonych wręczył jubilato­
wi wiązankę kwiatów i złożył
życzenia dalszych długich lat
wiernego kibicowania. Na
zdjęciu — prezes Cracouii —

mgr Julian Reyduch i jubilat
— Tadeusz Wesołowski.

!
i

Ii
— Proszę mi nie dyktować tego, co mam sobie

wyobrażać, Ullman — przerwał ostro Willburn. —

Ostatecznie to jest najzupełniej prywatna dziedzi­
na.

— Oczywiście, sir — kontynuował niezrażony
Ullman. — Nie to miałem na myśli. Chodzi mi o

to, że tej nócy, dziwnym trafem tylko jeden pokój
w hotelu Sedgea był zajęty. Pokój, w którym po­
pełniono zbrodnię. Wszystkie inne były wolne.
Klucze wisiały w portierni. Obszedłem wszystkie
zakamarki. Każdy pokój zamykany jest na pod­
wójny zamek. Osobiście je otworzyłem. Żadnych
śladów, najmniejszych nawet śladów... Tam nikogo
nie było. Tam nikt nie mógł się ukryć!

— On się ukrył w szafie, to jest jasne — przer­
wał WTlburn. — Znalazłem tam grudkę świeżej
ziemi. Kiedy Sedge wszedł do pokoju, a raczej
wpadł jak bomba — tamten był w szafie. Potem

zbiegł na dół, wykorzystał moment nieuwagi
ciekł na ulicę.

'

—. Obawiam śię, sir, że to jednak jest zbyt
ste — Ullman mówił z naciskiem, przeciągając
razy. Odczuwał ciche zadowolenie. — Sedge zezna-

je uparcie, że to niemożliwe. Drzwi wyjściowe by­
ły zamknięte, a ten zamek niełatwo ustępuje. Pró-
oowałem. Jest stary, trochę zardzewiały. Skrzypi i

zgrzyta. Sedge rozmawiał z policją, bardzo krótko.
Może minutę, może półtorej. Jest zupełnie wyklu­
czone, aby nie zauważył wyjścia tamtego człowieka.
Stał dwa metry od drzwi. Wprawdzie tyłem, ale
tylko dwa metry! Poza tym patrzył w lustro przed
sobą..

— Czy pan wierzy w duchy, Ullman? — zapy­
tał Willburn.

— Nie wierzę w duchy, sir!
— To niechże pan przestanie pleść głupstwa!

Chwila milczenia.
— Co pan znalazł w tym płaszczu?
— Otóż to, .właśnie to, sir! Czy pan sądzi, że...

iu-

pro-
wy-

z niedzielnych
sportowych w Krakowie

Kraksa... Poderwała ona na nogi wszystkich widzów,
siedzących w niedzielę na trybunie Cracouii. W cza- J

sie zawodów motorowych na torze betonowym, za- s
wodnik krakowskiego Startu — Z. Koprowski wy-il
chodząc z wirażu na yrOstą zaczepił kierownicą o

bandę i przewrócił się. Na zdjęciu: Koprowski (z pra­
wej) i jego motor w chwilę po wypadku.

imprez

Ta wołka rozgrzała
downię. W biegu finato*
wym w klasie 250 cćm w

kategorii wyścigowej,: za~

ciętą walkę stoczyli Maj*
chrowski (GKM. Gliwice) 1
krakowianinem Walterem.
Na naszym zdjęciu prowa­
dź jeszcze Majchrowski
(nr 4) lecz zwycięzcą biegu

został Walter (nr 18).

główną nagrodą
w „Malyą Wyścigu Pękają

NA najlepszych kolarzy „Małego Wyścigu Pokoju" oczeku­
je wiele wartościowych nagród. Dla zwycięzcy wyścigu przewi­
dziany jest m. in. rower wyścigowy polskiej produkcji (marki
„Huragan”), ufundowany przez Krakowski Okręgowy Związek
Kolarski. Ponadto najdepsi zawodnicy otrzymają części rowero­
we, jak raany, przerzutki koła, gumy — oczywiście wszystko w

najlepszym, gatunku.
Oprócz nagród rzeczowych najlepszy kolarz wyścigu, jak

również najlepszy zawodnik na trasach górskich oraz na lot*
nych finiszach, otrzymają dyplomy, szarfy i koszulki.

Przypominamy, że w imprez ę mogą brać udział kotlarze nie-
sto-warzyszeni, którzy mają ukończony 15 rok życia i wykażą
się zaświadczeniem lekarskim o dobrym stanie zdrowia. Zgło­
szenia do 28 kwietnia br. przyjmują codziennie: Krakowski Ko­
mitet Kultury Fizycznej, Kraków, PI. Wiosny Ludów 8 (w
godz. 8—15) i TKS Korona, ul. sokolska 17 (w godz. 17—21). (as)
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— Ja. nic nie sadzę, Ullman.
— Przepraszam! W płaszczu znalazłem szal. Sze­

roki, jedwabny szal, wsunięty do wewnętrznej kie­
szeni z prawej strony. Sedge nie jest w stanie so­
bie przypomnieć, czy Fancy Moore była owinięta
szalem w chwili kiedy wpadł do pokoju. Był bar­
dzo zdenerwowany i jak twierdzi, nie może sobie

tego przypomnieć. Alę ja nie muszę sobie tego
przypominać. Jeżeli przyjmiemy, że Fancy w tym
momencie jeszcze żyła, to znaczy, że musiała mieć
szal na szyi. Morderca — w momencie gdy Sedge
wybiegł z pokoju na dół — dokończył swego dzie­
ła. Potem schował szal do kieszeni p’aszcza. Na to
musiał mieć czas! Nie zdążyłby po tym wszystkim
spokojnie wyjść.

— Ponieważ nie zdążył wyjść, rozpłynął się w

powietrzu, co?
— Nie potrafię dać na to odpowiedzi — odparł

skromnie Ullman. Willburn. milczał dłuższy czas.

Palił papierosa i spoglądał w okno.
— Czy pan widział tego Sedgea? — zapytał po

cthwili. ’

— Nie, sir! Przesłuchiwał go podinspektor Gro-
res. Działo się to w prywatnym mieszkaniu Sed­
gea. Wejście do tego mieszkania znajduje się na

tyłach kantorku portiera. Sedge był tam przez ca­
ły czas naszej obecności w hotelu. Podinspektor
Groves rozmawiał z nim przeszło godzinę. Ten

Sedge uparcie powtarza jedno i to samo.

— Co stwierdził Matthews?
—- Uduszenie! Nic ponadto. W związku z sekcją

niczego nie można oczekiwać. To tylko potwierdzi
nasze przypuszczenie.

— Pan ma na myśli przypuszczenie doktora Mat-
thewsa?

— Oczywiście. Czy pozwoli pan o coś zapytać?
— Jeżeli to nie dotyczy moich osobistych zain­

teresowań i mojego stanu majątkowego!
— Czy pan sądzi, że tó może być coś innego? Nie

uduszenie, a coś zupełnie innego?—Willburn roze­
śmiał się głośno.

— Ja nic jeszcze nie sądzę! Jeżeli jednak pan
sądzi, że ludzie się rozpływają w powietrzu, to ja
mogę przypuszczać na przykład, że ta mała w ogó­
le jeszcze nie umarła i cieszy się dobrym zdrowiem,.

Ullman wcaie nie poczuł się dotknięty; W grun­
cie rzeczy lubił tego starego krzykacza.

— Co to za płaszcz? — zapytał Willburn.
— Płaszcz pochodzi od Sefridgea. Zupełnie przy­

zwoity płaszcz, niebieski, ciepły, dobra wełna. Kie­
szenie puste, poza tym szalem oczywiście. Pod­
szewka w jednym miejscu nieco riadpruta. Został
kupiony niedawno...

Willburn znowu umilkł na dłuższą chwilę. Wre­
szcie wstał z papierosem w ręku.

— Na razie dziękuje, Ullman! Niech pan mi

.jutro powie dokładnie, kto to była ta F ancy
Moore!

—■Dziękuję, sir!
Ullman odwrócił się do drzwi. Kiedy położył rę­

ką na klamce, Willburn dodał:
— Jeszcze jedno, mój panie! Niech się pan nie

zdziwi, jeżeli będzie z tą sprawą nie byle jaki kło-
oot.

— Nie zdziwię się, nie! — odparł Ullman i wy-
szed z gabinetu zdziwiony jak nigdy jeszcze w

swej czteroletniej karierze.

Bohater naszej ekstraklasy i

piłkarskiej, bramkarz gdait- H
siciej Lechii — GronowskiX
nie przepuścił jeszcze ani W

jednej bramki. Widzimy ■
go gdy piąstkuje pitkę ■
znad, głowy atakującego Ba- s
nasika. Z prawej Procak. I

Wszystkie zdjęcia
J. LEWICKI

(Ciąp dalszy nastąpi)

MINISTER oświaty W5.
Bieńkowski i przewodniczący
GKKF iWł. Reezek, przeprowa­
dzili inspekcję obiektów spor­
towych przy szeregu szkół w

stolicy i okolicach Warszawy.
Inspekcja wykazała m. in. ze

wiele sal gimnastycznych po­
siada niewłaściwe wymiary i
nie odpowiada potrzebom.

*

W BERLINIE zawodnik NRD
Gruser ustanowił nowy rekord
ogólnoniemiecki w rzucie dy­
skiem, osiągając rezultat 53,52
m. (Poprzedni rekord należał
od 1953 r. do Schroetera i wy­
nosił 53,10 m).

*

W PEKINIE startowali lek­
koatleci praskiej Dukli wspól­
nie z zawodnikami chińskimi.
M. in. skobla uzyskał w

pchnięciu kulą wynik 17,62 m

a Czeng Feng-jung w skoku
wzwyż miała rezultat 1,76 m.


